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24 złr. 
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Upraszamy o wczesne przesłanie pre- 
numeraty, by szanow. prenumeratorowie nie 
doznali przerwy w przesyłce. 


„Gazeta Narodowa“, która umieszcza 
oryginalne korespondencje z W a rsza wy, 
Poznania, Krakowa, Wiednia, Pragi, Paryża, 
Rzymu i Niemiec i nadal szczególną uwagę 
zwracać będzie na wszelkie objawy Życia 
narodowego we wszystkich częściach naszej 
ojczyzny, do czego posłuży jej obok powyż- 
szych korespondencji feljeton wyłącznie pra- 
cami oryginalnemi zasilany. 


We feuiletonie drukować będziemy 
w bieżącym kwartale powieść J. Zach a- 
rjasiewicza p. t.: 

„Ars amandi“ (sztuka kochania) ; 
następnie powieść Sewera: 

„Walka o byt“; 

i bardzo ciekawy pamiętnik E. Pawło wi- 

cza pod tyt.: 
„Ze wspomnień wileńskich“ od r. 1836 —41. 


Preuumeratorowie „Gazety Narodowej“ 
mogą nabywać za pośrednictwem Admini- 
stracji Dzieje powszechue Szłossera w 
22 tomach po cenie dla nich zniżonej za 
80 złr, zamiast ceny księgarskiej 55 złr. 
Chcący korzystać z tego zechcą się zgłosić 
najpóźniej przed końcem stycznia. 
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(Zawód centralistów w nadziejach obalenia mi- 
nisterstwa. — Opór korony i ostatnie postanowie- 
nia klubu centrum przyczyną tego zawodu. --- Spro- 
stowania fałszów Tomaszczuks i Neuwirtha. 
Dziennikarswo centralistyczne w sprawie Länder- 
banku. —— Rezolucja wołyńska w sprawio żydow- 
skiej, — Bieżące wiadomości przedlitawskie.) 

Nasi posłowie do Rady państwa powrócili 
już na ferje świątczne; tylko Izba panów odbę- 
dzie jeszcze we środę ostatnie przed świętami 
posiedzenie. Teraźniejsze ferje świąteczne trwać 
jednak będą bardzo krótko. Już d. 15. stycznia 
zbierze się Izba posłów. | 

Centralistom zdawało się, iz ostatnie głoso- 
wanie nad wnioskiem dr. Herbsta sprowadzi z 
pewnością upadek ministerstwa. Dzienniki cen- 
tralistyczne puściły nawet pogłoskę, iż minister- 
stwo podało się do dymisji i równocześnie stara- 
ły się fułminującemi artykułami wywrzeć presję 
na koronę. Lecz po dwóch dniach przekonały 
się, iż te wszystkie hałasy są bezskuteczne. Prze- 


NIEWOLNIK 


tragedja w 4 aktach a 5 odsłonach 
BOLĘSŁAWA CZERWIEŃSKIEGO. 


Bardzo  charakterystycznem znamieniem 
współczesnej literatury dramatycznej jest prawie 
zupełny brak tragedyj o klasycznym pokroju. 
Zauważyć to można nietylko u nas, ale w całym 
świecie cywilizowanym Nie chcemy tu badać 
przyczyn tego smutnego objawu, rozpoczęliśmy 
zaś od powyższej uwagi dlatego tylko, ażeby u- 
przytomnić czytelnikowi, że pojawienie się ory- 
ginalnej, scenicznym warunkom odpowiadającej 
tragedji jest niepośledniem dziś w literaturze 
zdarzeniem, zasługującem na coś więcej nad 
krótką, pobieżną wzmiankę. Dlatego też zechcą 
nam czytelnicy wybaczyć, jeżeli nieco szerzej 
rozpiszemy się ta o wyżej nazwanym utworze 
p. Bolesława Czerwieńskiego, przedstawionym 
onegdaj po raz pierwszy na lwowskiej scenie, 

Autor chciał w swej sztuce zęztoczyć przed 
naszemi oczyma obraz’ bohaterskiej walki, jaką 
ludzkość stacza od wieków o swe największe 
dobro, o byt człowieczy, o wolność! Strumienie 
krwi potoczyły się już w tej sprawie, strumie- 
nie się zapewne jeszcze potoczą, bo rana ta wie- 
cznie stoi otworem; walka między ciemiężycie- 
lem a ciemiężonym tysiączne przybierała już 
ksztełty, obfitowała w tysiące rozdzierających 
serce epizodów a jeszcze się nie wyczerpała, da- 
leko bówiem do owego biblijnego ideału, pra- 
wiącepo 0 Pa pasterzu i jednej owczarni. 
Przeciwnie | raz gwałtownie stłumiona wybucha 
wnet na 'innem miejscu tem ' potężniej, z tem 
większą grozą; wrogie stronniotwa stają przeciw 
=p e cvrez zapaśniej.. gotuje się walka olbrzy- 
MÓW. 

Nie brak nam też tragedyj, w których tę 
walkę pod rožżmaáitemi przedstawiano formami, 
bo każdy niema! tłaród ma swych męczenników 
wolności. Zaglądnąwszy do księgi dziejów, żńaj- 
dziemy ak nadto Krwawych kart, dających go- 
tów materjał do tragedyj, zwłaszcza w dźiejach 
starożytnych, gdzie nieraz te walki do giganty- 
cznych rosły: rozmiarów. 

Słusznie też autor uczynił przeniósłsży sce- 
nę tej odwiecznej a zawsze świeżej, dziś pod 
wielu względami może bardziej, niż kiedykol- 
wiek, na porządku dziennyża stojącej walki, w 
odległą starożytneść. Sprawa tak wielkk wiel- 


konani byli, iż po odrzuceniu szkolnego wniosku 
Lienbachera w Izbie panów, klub centrum zwró- 
ci się przeciw rządowi. Tymczasem dowiedzieli 
się, że ¿klub centram na  ostatniem swem 
przedświątecznem zebraniu, postanowił wytrwać 
w szeregach prawicy i popierać rząd, chociażby 
wnioski centrum upadały. Klub ten jako główne 
swe zadanie uznał, starać się o niedopuszczenie 
eentralistów do steru, a co osiągnąć jedynie mo- 
że, trzymając się solidarnie prawicy. -Ay 
Równocześnie prawie dowiedziała się zje- 
dnoczona lewica, iż w sferach najwyższych atak 
jej na ministerstwo z powodu Liuderbanku uwa- 
żają jako spowodowany przez banki wiedeńskie, 
dla których konkurencja Landerbanku stała się 
bardzo groźną. A suppozycja ta nabierała tem 
większego prawdopodobieństwa, iż Neuwirth był 
pierwszym inicjatorem i głównym kierownikiem 
i mowcą w sprawie interpelacji liinderbankowej, 
i on mając jako ostatni z mowców głos, gdyłjuż 
dr. Dunajewski wyszedł z Izby posłów, nejsil- 
niejsze i szczegółowa zarzuty miotał na mini- 
sterstwo, A nikt z Izby! odpowiedzieć mu nie 
mógł, bo nikt z szczegółami temi nie był obzna- 


jomiony. Dopiero teraz w dziennikach pojawiają 


się szczegółowe odparcia zarzutów tak Tomaszczu- 
ka jak i Neuwirtha, wykazujące iż były na 
fałszach oparte, Hr. Artnr Potocki zaprzeczył, 
ażeby wystąpił z Rady nadzorczej Lónderban- 
ku dla tego, iż się nie zgadzał na emisję no- 
wych akcyj. Wiadomo, iż nieszczęście w rodzi- 
nie spowodowało go do usunięcia się od wszel- 
kich czynności, i z tego samego powodu nie 
przyjął ofiarowanego mu mandatu do Rady pań- 
stwa. Neuwirth robiąc rządowi zarzut z pozwo- 
lenia na kotowanie serbskich losów na giełdzie 
wiedeńskiej, podniósł, iż nie mają wartości ża- 
dnej, bo nie są dotowane w budzecie serbskim. 
Union gen"rale miała je nabyć po 17 złr. a 
sprzedaje po 44 złr. Ma to być więc szwindel, 
przez rząd poparty. Otóż z Belgradu prostują 
jego kłamstwa. Serbskie losy są dwoma milio- 
nami franków rocznie dotowane, a Union generale 
nabyła je wyżej jak po 80 franków od rządu 
serbskiego. Sprytny żydek rzucił insynuację, że 
jednę z afiliowanych z Liinderbankiem instytu- 
cyj finansowych, popiera ministerstwo odezwą do 
wszystkich gmin w Austrji wystosowaną, iż w 
tej instytucji mogą pożyczać na budowę szkól 
itp. lub na konwersję wyżej oprocentowanych 
pożyczek. 

Posłowie w Izbie słysząc to domyśliwali się, 
iż tę afiliowaną z Linderbankiem instytucją fi- 
nansową jest „Union generale“, że wtem znowu 
był interes Lóanderbanku. Tymczasem Wiener 
Abendpost ogłasza całą korespondencję między 
wiedehaką Boden-Crediłanstalt a ministerstwem i 
ministerswem a Wydziałami krajowemi. Boden- 
ereditanstalt uprasza ministerstwo aby zawiado- 
miło większe gminy Austrji, iż ten zakład zmie- 
niwszy statut swój, rozszerzył zakres swój i bę- 
dzie dawał pożyczki gminom, a ministerstwo 
przesłało ten program Wydziałom, zostawiając 
tym ostatnim zupełną swobodę, co dalej z tym 
programem Bodenereditanstalt uczynią. 


Neuwirth rozmaite manipulacje nieprawi- 
dłowe zarzucał Linderbankowi. Dzienniki wszy- 
stkie wiedeńskie, powtórzywszy te zarzuty, zmu- 
szone były wydrukować szczegółowe sprostowa- 
nie cenzorów, z którego się pokazało, iż te 
wszystkie zarzuty są zupełnie bezpodstawne. A 


kich wymaga ludzi, i potężnych zapasów, a ta- 
kich przywykliśmy od dzieciństwa szukać w 
świecie starożytnym, 

, Rzecz dzieje się zatem w imperjum rzym- 
skiem, przeszło na sto lat przed Chrystusem. Dla 
objaśnienia nie zawadzi tu przytoczyć, że był to 
czas morderczych wojen puniekich. Zwycięscy 
Rzymianie podbiwszy lady italskie próbują pier- 
wszych podbojów poza granicami Italii — pier- 
wszym ich łapem stała się Sycylia, którą też 
pierwszą w prowincję rzymską zamienili. Możni 
panowie rzymscy posiedli tu ogromue obszary, 
do których uprawy używali niewolników. Tych 
ostatnich im nie brakło, bo konsulowie po ka- 
żdej zwycięskiej wyprawie npędzili tłumy tych 
nieszczęśliwych do Rzymu, a ztąd przeważnie do 
Sycylii, jako jadynej dotąd prowincji. Wkrót e 
też w samej dycylii liczono setki tysięcy niewol- 
ników, srodze pr-ygniecionych pracą, licho ży- 
wionych, hodowanych jak bydło robocze w „ega- 
stulach* czyli stajniach ! 


, Możni wzbogacali się tą daremszezyzną nie- 
zmiernie, podczas gdy stan Średni pozbawiony 
rzez niewolsiectwo wszelkiego zarobku, ubożał 
coraz bardziej, aż w końcu znikł zupełnie ; bo 
długi i lichwa zaprzedały go w niewolę, posta- 
wily, na równi z nieszczęśliwymi jeńcami wojen- 
nymi. 

Dwie zatem tylko pozostały teraz klasy: 
magnaci i nędzarze! Lecz nietylko majątek sta- 
nowił straszny przedział między tymi dwoma 0- 
Łozami. Możni zetknąwszy się na owych wypra- 
wach wojennych z osadami greckiemi w połu- 
dniowej Italii, przywłaszczyli sobie grecką kul: 
turę, która zabiła w nich narodowy pierwiastek; 
do różnicy majątku przybywa więc jeszcze ró- 
¿nica przekonań. Przepaść otwierająca się mię- 
dzy możnywi a pospólstwem, stawała się zatem 
co chwila straszniejszą, położenie to było niena- 
turalne i niemożliwe, to też doprowadziło w Rzy- 
mie do seejalnej rewolucji za Grachów, a w 
Sycylii do powstania niewolników pod wodzą 
Tryphona i Ateniona. 


Dzieje tego to właśnie powstania posłużyły 
naszemu amtorowi za tło, na którem osnuł Swą 
tragedją Po tem objaśnieniu każdy łatwo zda 
sobie sprawę dlaczego ta sztuka, aczkolwiek 
swem tłem historycznem w tak głęboką prze- 
szłość odsunięta, tak żywo zajmuje? bo Oto jest 
ons żywą ilustracją zapasów socjalnych, którym 
podobne i dziś potężnie społeczeństwo europej- 
skie nurtują. Kto umie patrzeć, łatwo dostrzeże 
analogię. 


We Lwowie, Wtorek dnia 20. Grudnia 188. 


jedak wykazanie tych wszystkich fałszów w wy- 
wodach Tomaszczuka i Neuwirtha obiło się jak 
groch o Ścianę o dziennikarstwo centralistyczne. 
Zbyły sprostowania kilkoma obojętnemi uwa- 
gami, nie śmiąc zaprzeczyć prawdziwości spro- 
stowań. 

X Co jednak najpocieszniejsza w tej całej apra- 
wie: od samego początku powstania Länderban- 
ku aż do obecnej chwili dzienniki centralistyczne 
popierały jak najgorliwiej Linderbank, przesa- 
dzając się w pochwałach, i w części finansowo- 
ekonomicznej dotąd czynią to samo, podezas gdy 
w części politycznej uderzają teraz na tę insty- 
tucję, Dowodzi to wielkiej korrnpcji dziennikar- 
stwa centralistycznego. Dziennik nasz odmówił 
wszelkiego popierania Länderbankowi i umiesz- 
czania wszelich rekklam, wiemy więc bardzo do- 
brze, co powodowało dzienniki centralistyczne po- 
pierania Liinderbanku. Dziś znown interes stron- 
nietwa a głównie interes innych banków. z któ- 
rych żywi się także dziennikarstwo wiedeńskie, 
wymaga napadania na ten bank i na minister- 
stwo. Lecz gdy tylko Ldnderbank nowv jaki wielki 
interes pożyczkowy lub kolejowy będzie miał w 
toku, to znown temi samemi co dawniej drogami 
| środkami traf do przekonania tego skorrumpo- 
wanego dziennikarstwa i niezawodnie zyska jak 
najgorliwsze poparcie. 


* 


* . 


Pester Lloyd, a więc dziennik, którego ży- 
dofilizmu nikt pedejrzywać nie może, przynosi 
nam dzisiaj odpis rezolucji, jaką wypracowała 
„wołyńska gubernialna komisja w sprawie ży- 
dowskiej*, Wiadomo bowiem, że rząd carski po- 
wołał do rozpatrzenia sprawy żydowskiej komi- 
sje rzeczoznawców we wszystkich tych guber- 
niach, w których żydom mieszkać wolno. 
Z rezolucyj, jakie te gubernialne komisje uchwa- 
lą, utworzy następnie jeneralpa komisja, mająca 
obradować w Petersburgu pod prezydencją Gło 
towcowa, projekt reformy ustawodawstwa o žy- 
dach Dzisiejsza Zarja przynosi nam wiadomość. 
że ta jeneralna komisja już się ukonstytnowała ; 
że w skład jej wchodzi oprócz prezeaa Głotow- 
cowa, dyrektor departamentn spraw duchownych 
Bestużew-Rumin, tajny radzca Grygorjew i pro- 
fesor Andrejewski; że wszystkie gubernialne 
komisję nadesłały już swcje elaboraty i że prze- 
to jeneralna komisja przystąpi teraz do dzieła. 
Owóż chcąc mieć pojęcie, jakie to są elaboraty 
tych gubernialnych komisyj, przytoczyć musimy 
w Streszczeniu rezolucję, wypracowaną przez ko- 
mie wołyńska, a podaną w"disiejszym Pester 

oydzie. 

Rezolucja dzieli się na trzy części. Pier- 
wsza nosi tytuł: „O środkach rrzeciw separaty- 
zmowi żydów*. Druga mówi „O środkach prze- 
ciw eksploatacji ludności wiejskiej przez żydów.* 
A wreszcje trzecia „O środkach mających zapo- 
biedz nadużyciom żydowskim przy sprzedaży na- 
pojów spirytusowych“, 

Owoż w pierwszej części rezolucja proponu- 
je następujące reformy : 

1) Wszyscy żydzi mają być zapisani w li- 
stę mieszczan (A trzeba wiedzieć, że w caracie 
prawodawstwo odzóżnia dotąd trzy klasy szlach 
tę, mieszczan i chłopów, każdej przyznaje inne 
prawa i na katia nakłada inne obowiązki). 


ważnie do gildy kupców.) 
szą się. 


wybierania starszyzny, ściągania osobnych po- 


brządki, meże je wykonywać w swym własnym 


jący atrybuty obcych wyznań, 


o ile on dotyczy wyboru rabinów. 


we protegujące żydowskie ustawodawstwo ko- 
szerne. 


zwolić żydom, jeżeli 1 
w szkołach chrześciańskich, ale w tych szkołach 
liczba uczni żydowskich nie powinna być wię: 
kszą w stosunku do liczby uczniów  chrześciań- 


żydowska w danej gubernii do ludności chrze- 
ściańskiej. 

mają przez urzędników chrześciańskich, miano- 
wanych przez rząd. 


nabywać na własność realności wiejskie czy to 
czasowo czy wieczyście. 


- |sad oficjalistów wiejskich lub fabrycznych. 


2) Wszyscy Żydzi powinni być zapisani do |jarczmarczne; 


Rok XX. 
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Przedpiatę i ogłeszenia przyjmują: 


We Lwowie bióro administracji „Gazety Nar.* 
plac Halicki w pałace W. Ulanieckich. Ogłoszenia 
w Peryżu przyjmuje wyłącznie dla „Gaz. Narod.“ 
zjencja pese Adame, Rue Clómevt, 4 Paris, Otto 
Maaso w Wiedniu, (Haosensteit et Vogler) nr. 10 
Walńschgeśse. A. Oppelik Stadt, Błubenbastei 2. 
M. Inken. I. Riemergasse 18 Rodolf Mosse, 
Śeilerstitte Nr. 2., Henr. Schallek, jen, ajencja 
centr. eksp. ogłoszeń, G. L, Davbe et GŁ. Woll- 
zcile 12., w Hamburga pp. Heasenstein et Vogler. 
Rajchma; stFrondlez, w Worszawia Senatorska 22, 
W. Knkllński w Krakowie. 

OGŁOSZENIA przyjrneją się za opłatą 6 ont. od 
ją miajsca sbjężości jedusgo wiersza drobnym drukiem 

Reklamy w rub Lt 
20 ct. od-wiersza. ` © NOCE: 


gildy rzemieśiników. (Dotąd zapisywali się prze- 
3) Kahalne podatki, jak rzeźniczy ete. zno- 

ę 
4) Zabronić tworzenia gmin wyznaniowych, 


datków lub datków wyznaniowych. 

5) Zamknąć wszystkie synagogi, bożnice, 
domy modlitwy i chajdery. Każda rodzina ży- 
dowska, jeżeli chce odbywać swe religijne o- 


domu. Gremialne zbieranie się żydów w tym ce- 
lu ma być stanowczo zakazane, 

6) Znieść paragraf 1070 tomu XI. określa- 
o tyle o ile on 
żydów dotyczy. 

7) Zmienić paragraf 1083 tegoż tomu o tyle 


8) Znieść wszystkie rozporządzenia rządo- 


9) Znieść zajmę szkoły żydowskie. Do- 
i zechcą, wychowywać dzieci 


skich od proporcji w jakiej się znajduje Jndność 
10) Księgi cywilne żydów prowadzone być 


W drugiej części rezolucja proponuje : 
11) Zabronić żydom mieszkać po wsiach i 


12) Te obostrzenia jakie istnieją jnż teraz 
w celu utrudnienia żydom nabywania nierucho- 
mości po wsiach rozszerzyć do miasteczek i 
miast. 

13) Zabronić żydom dzierzawienie młynów, 
dóbr zemskich i fabryk, jakoteż zajmowanie po- 


14) W razie gdyby się okazało, że żyd pod 
obcem imieniem nabył jakąkolwiek realność, 
sprzedać ją z licytacji, a otrzymane pieniądze od- 
dać do kasy państwowej w celn utworzenia fun- 
dnszu zapomogowego dla chłopów. Oprócz tego 
wtrącić żyda do więzienia. A tego, któryby ży- 
dowi sprzedał lub wydzierżawił realność lub fa- 
brykę, skazać na grzywny od 500 do 1000 rubli. 

15) W razie, gdyby żyd sprzedał swą pre- 
tensję do jakiejkolwiek realności chrześcianinowi, 
to mimo to pretensja ta uważana ma być jako 
żydowska, i traktowana jak przepisuje powyż- 
szy artykuł. 

. 16) W celu ułatwienia żydom wycofania się 
z tych interesów pieniężnych, jakie dotąd poza- 
wierali, daje im się roczny termin. Jeżeli w prze- 
ciągu tego termien nie pozawiereją dobrowol- 
nych ugod z swoimi dłużnikami, wtedy sędzio- 
wie pokoju sprawę rozstrzygną. 

Wreszcie w trzeciej części rezolucja pro- 
ponuje : 

17) Zabrania się żydom być w jakimkolwiek 
stosunku z handlem lub wyrobem napojów spi- 
rytnsowych. Wszelkie szynki, karczmy lub go- 
rzelnie żydowskie, lub przez żydów dzierżawio- 
ne, winny być natychmiast zamknięte. 

18) Nadto zabrania się żydom: 

a) brać w dzierżawę bazary i posterunki 


Lecz nie wyprzedzając rzeczy przejdźmy do 
sztuki samej. 

Akt pierwszy dzieje się jak i dwa następne 
w domu Publiusa Semproniusa, bogatego właści- 
ciela dóbr w Sycylii. Akt ten zawiera jasno 
przeprowadzoną ekspozycję, z której dowiaduje- 
my się, że Atenion, niewolnik, kocha Klaudję, 
córkę możnego Semproninsa. Równocześnie spro- 
wadza los do tegoż domu starego niewoluika Eu- 
porusa, który zręcznie knuje spisek między nie- 
wolnikami sycylijskimi, a na wodza przygotowu- 
jącego się powstania radby jeszcze pozyskać Ate- 
niona Odkrywa mu zatem, że jest jego stryjem, 
w porywających wyrazach kreśli nędzę ludu, a 
gdy to wszystko ze względu na miłość ku pa- 
trycjnszce Klaudji nie osiąga jeszcze zamierzone- 
go celu, opowiada mu o matce, również niewol- 
nicy, której Atenion nie znał, oderwany w dzie- 
ciństwie od jej macierzyńskiego łona. Opowiada- 
nie Euporusa o strasznych cierpieniach ciemnej 
Partenopy. matki Ateniona, zapala nareszcie w 
jego piersiach żądzę strasznej, krwawej zemsty, 
postanawia więc zerwać dotychczasowe związki 
i stanąć na czele spisku. Oto cała ekspozycja 
Kolizja więc między obowiązkami syna a ko- 
chanka z jednej strony, z drugiej zaś święta 
sprawa wolności, z całein zaufaniem w jego zło- 
Żona ręce, stanowią oś całej akcji w rzeczonej 
tragedji. 

Akt drugi posuwa konsekwentnie akcję na 
tle scen, obrazujących żywo wyuzdanie możnych, 
a okropną nędzę niewolników. Akt trzeci spro- 
wadza katastrofę: sromotne odźrącenie Klaudji 
przez Ateniona, o której tymczasem dowiedział 
się, że ona to właśnie kazała przed laty za bła- 
he przestępstwo oślepić jego matkę — i wybuch 
powstania. Cały dwór Semproninsa ginie w mor- 

rczej walce, lecz ocalał bawiący w gościnie u 
Semproniusa prokonsul Sycylii C. Nerwa, ocalała 
zbezczeszczona w oczach tłnmu Kardja. Obawa 
o los tej ostatniej, ku której mimo wszystkiego 
gorącą zachował miłość w głębi serca, nie po- 
zwala Atenionowi przedsiębrać kroków stanow- 
czych. Korzysta z tego (akt czwarty) Nerwa 
świadomy wszystkiego i skrada się do obozu Ate- 
niona, ażeby za pośreduictwem sofisty Hipokte- 
nesa, samoluba i służalea możnych, przemocą Weie- 
lonego w szeregi niewolników, sprowadzić Ate- 
niona na schadzkę tajemną z Klaudją. Ma ona 
swemi zaklęciami wymódz na Atenionie, ażsby 
wypuścił z matni resztki. oBaczonego : rzymskie- 
go wojska. Hipoktenes toruje drogę do tej schadz- 
ki, rozbudziwszy sofistycznemi wywodami w ser- 


„,|eu Ateniona podejrzenie, że Partenopa, oślepiona 


b) w dnie jarmarczne wykupywać żywność; 

c) kupować zboże na pniu; 

d) prowadzić handel końmi lub bydłem; 

e) dzierżawić lub posiadać garbarnie; 

f) dzierżawić lub posiadać apteki; 

g) dzierżawić lub posiadać zajazdy, karczmy 
i tym podobne zakłady. o. 

, 19) Żydom, zapisanym +4* apieckiej 
nie wolno ani pod własnem, e „zem imie- 
niem brać liwerunków, dostaw i przedsiębiorstw. 

20) Nie wolno żydom wstępować do słażby 
państwowej. 

21) Bankom gubernialnym i ziemskim nie 
wolno dawać żydom żadnego kredytu. 

Podaliśmy tę rezelucję jako rzecz nader cie- 
kawą i malującą nienawiść, jaka panuje do ży- 
dów na Wołyniu. Praktycznego rezultatu rezola- 
cja ta nie przyniesie oczywiście żadnego, albo 
przyniesie ten tylko, że po brzegi wypełni zło- 
tem kieszenie tych panów, którzy w maj zej 
instancji, to jest w jeneralnej petersburęskiej ko- 
misji radzić będą nad losem żydów. 


LJ 
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Piątkowe posiedzenie przedl. Izby było pod 
względem rzeczowym ze wszystkich najważniej- 
sze. Toczyła się rozprawa nad ustawą o podatku 
domowym, już uchwalonym przez nę osłów, 
która niemało w nim poczyniła poprawek, nie- 
miłych ministrowi skarbu. Komisja Izby panów 
(sprawozdawca hr. Falkenhayn) znowu poczyni- 
ła niektóre kontrpoprawki. W ogólnej rozprawie 
wywodził hr. Leon Thun, że niepodobna zapro- 
wadzać podatek jednakowo we wszystkich kra- 
jach bez uwzględnienia ich właściwości; równa- 
łoby się to w niejednym razie konfiskacie ma- 
jątku. Dlatego należy zwłaszcza Tyrolowi i Vo- 
rarlbergowi nadać dłuższy okres przejściowy. 

W rozprawia szczegółowej wniósł br. Serin- 
zi, aby Tiyest zapisano do tych miast, wiktó- 
rych nie 15, ale 30 proc. odciągać należy. 
Uchwałę zawieszono. Na wniosek br. Hyego u- 
chwalono dyskutować nad $. 16. (o terminie o- 
bowiązywania ustawy) przed S$. 15. stanowiącym 
przepisy wykonawcze. Zarazem wnosi br. Hye, 
aby w 8. 16. położono, że wymiar podatku we- 
dle tej ustawy poczyna się nie od 1. stycznia 
b. r., ale dopiero od 1. stycznia r. 1882. 

Minister skarbu p. Dunajewski powstaje 
przeciw temu. Zasada, że żadna ustawa nie po- 
winna mieć mocy wstecz obowiązującej, nie jest 
absolutna ; niejednokrotnie przepisy ustawodaw- 
cze są wydawane, które wstecz obowiązują. Pra- 
wda to, że przykra lo rzecz podwyższać poda- 
tek za czas ubiegły; ale wszakże sam br. Hye 
przyznał, że rząd dość wcześnie wniósł swój projekt 
i że wina późnego doprowadzenia ustawy do 
skutku na nie rząd spada. Ustawa niniejsza pe- 
zostaje w ścisłym związku z ustawą o podatku 
gruntowym (jak wiadomo pobieranym już od dnia 
1. stycznia r. b.); niektóre przepisy ustawy ni- 
niejszej są zawarte także w ustawie o po 
gruntowym ; dla tego też, gdyby tutaj zmieniono 
termin prawomocności, wypadałoby także zmie- 
nić go w ustawie o podatku gruntowym. Czy 
zaś to rzeczą jest pożądaną, pozostawiam oce- 
nić wys. Izbie. Jedno tylko nadmienię, że opo- 
zycja przeciw każdej ustawie podatkowej trwa 
dopóty, dopóki ustawa nie wejdzie w życie. Co 
się tyczy wykonania jej, wszystkie już poczy- 
niono przygotowania, aby ulgi przepisane ustawą 
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na rozkaz Klaudji a następnie przez dworaków | spodziewanym zwrotem w akcie czwartym ogi 


Semproniusa zamordowana, nie była jego matką, 
że stał on się tylko ofiarą mistyfikacji, ułożonej 
przez Euporusa we własnych jego celach, że nie- 
słusznie zatem mścił się na swej kochance. że 
czas jeszcze do nagrodzenia tej krzywdzy. Ate- 
nion nakłania ucha tym podszeptom, a przysta- 
jąc na proponowaną schadzkę, tem energiczniej 
opiera się zamiarom swych podkomendnych, pra- 
gnących bezzwłocznie uderzyć na osaczonych Rzy- 
mian. Euporus wietrzy w tem zachowaniu się 
Ateniona zdradę i wbrew rozkazowi (odsłona 
piąta) sam uderza na Rzymian. Atenion tymcza- 
sem po śmierci swej małżonki Gaji, która sama 
sobie życie odbiera, aby umożliwić mężowi po- 
ślubienie Klaudji (!), udaje się na rzeczoną schadz- 
kę. Następują wzajemne wynurzenia, Atenion go- 
tów dla miłości Klaudji sprzeniewierzyć się idei, 
zdradzić własne stronnictwo. Wtem nadbiega 
zwycięzki Euporus ze svy'ni żołnierzami i kła- 
dzie go trupem jako zdrajcą Na zwłokach ko- 
chanka odbiera Sobie życie Klaudja. 

„Oto treściwa osnowa przebiegu sztuki z po- 
minięciem oczywiście mnóstwa scen, służących 
do trafnej charakterystyki czasów, ludzi a zwła- 
szcza tendencji 

Podawszy genezę przewodniej myśli i krót- 
ką treść sztuki, przypatrzmy się teraz jej prze- 
prowadzeniu  Przedewszystkiem odpowiedzmy 
sobie na pytanie, ażali mamy się na nią zapa: 
trywać jako na tragedję historyczną? Odpowiedź 
nasza musi brzmieć przecząco, gdyż prócz po- 
staci głównego bohatera, Ateniona, -charaktery- 
styka innych osób wynika nie tak z historji jak 
z ogóluego założenia; taksamo też i cała wyżej 
skreślona fabuła jest utworem twórczej fantazji 
autora. Z opracowania nareszcie pomniejszych 
akcesorjów widoczna, że autor nawet nie zamie- 
rzał pisać tragedji historycznej, a w history- 
cznem tle szukał tylko punktu opatcia, szukał, 
że tak powiemy, odpowiedniego koturau, na któ- 
rymby można rzecz całą odpowiednio do jej do- 
niosłego, powszechno - dziejowego znaczenia go- 
dnie postawić. Pierwszorzędnym czynnikiem 
będzie zatem w tej sztuce nie ścisłość history- 
czna, ale idea, w obronie której każe działać 
bohaterom, czyli inaczej mówiąc tendencja sztů- 
ki. To też i ocenę poszczególnych charakterów 
z odnośnego punktu“ widzenia należy przedsię- 
brać. Sądząc wedle tego do najlepiej nakreślo- 
nych postaci należy niezawodnie zaliczyć postaci 
Euporusa i Partenopy, przeprowadzone z siłą i 
konsekwencją, przeciwnie główny bohater Ato- 
nion i Klaudja nie są wolni gd zarzutów. Nie- 


bia autor nasze sympatje, jakiemi widz o 
dotąd postać Ateniona, ściemnia się aureola jego 
bohaterstwa, a ostatnie jego kroki napiętnowane 
chwiejnością, sprawiają, że nasze dotychczasowe 
współczucie zamienia się; w politowanie. Punkt 
ciężkości w ostatniej chwili pada niespodziewa- 
nie na postać Euporusa, bo on jeden potrafił dla 
sprawy poświęcić wszystko; wobec niego 
główny dotą! bohater sztuki okazał się epigo- 
nem, który nie dorósł do swego zadania. Po- 
dwójna leży w tem usterka, bo cierpi na tem 
zarówno i sztuka i idea przewodnia, do której 
autor tak wiele przywiązuje znaczónia. 

Dotąd akcja rozwijała się prawidłowo, lecz 
między aktem trzecim i czwartym czuć zbyt 
Juźue połączenie. Rozmowa Ateniona z Hipokte- 
nesem na początku aktu czwartego, robi wra- 
żenie nowej expozycji do mających nastąpić do- 
piero faktów , 1 mimowoli przychodzi na myśl, 
czy też autor w pierwszym rzucie co innego nić 
zamierzał. Nie wiemy o ile ten domysł słuszny, 
lecz o tyle usprawiedliwiony, że w expozycji 
aktu pierwszego nie przygotował nas dostatecz- 
nie na możliwość takiego obrotu rzeczy. Oczy- 
wiście, co zaniedbał w akcie pierwszym, to musi 
uzupełnić w czwartym, ztąd długie dyalogi, 
wstrzymujące naturalny bieg sztuki, który po- 
winien być coraz gwałtowniejszy. Widz, żądny 
po tylu zawikłaniach ostatecznego rozwiązania, 
widzi się nagle wobec całkiem nowego proble- 
mu— akcja wolnieje, czuć pewne rozprzężenie i 
znużenie. f 

Co do formy zewnętrznej, śmiało rzecz mo- 
żna, iż przynosi ona autorowi zaszczyt. Jedena- 
stozgłoskowy wiersz biały płynie dźwięcznie, 
wiele w nim polotu, ognia i dramatycznej. siły. 
Kilkakroć powtarzające się aliteracje „ma matko“ 
dadzą sią łatwo USUNĄĆ. i 

Utwor ten starannie wystawiony. przyj 
publiczność bardzo sympatycznie i nagrodziła 
kilkakroć wywoływanego autora grzmiącemi o- 
klaskami. I my też całem sercem przyłączam 
się do tych oklasków, bo jakkolwiek poia]. 
liśmy sobie wytknąć to i owo, z czem się nam 
trudno pogodzić, uznajemy niepospolity talent i 
pracą autora. Nie trwoniąc sił na błahostki gce- 
niczne, wzbogacił on literaturę dramatyczną od- 
razu dziełem, które, bez względu na to czy kto 
iat gii ien Md a ch ppb idei 
ub nie, śmiało może s wobec epszych, 
jakie w tych czasach rodzima” będky 6-03 
gia wydała. ; e R. & 


zaraz zostały zaprowadzone. Muszę też z obo- 
wiązka nadmienić jeszcze, że, gdyby wys. Izba 
przyjęła wniosek br. Hyego, skarbowi ubyłoby 
biiąko milion dochodów. 

Uchwalono i $. 16. odesłać jeszcze do kemi- 
sji. De 3. 15. wnosi hr. Toggenburg, aby w Ty- 
rołu i Vorarlbergu okres przejściowy dla podat- 
ku derzowo - czynszowego trwał nie 10, ale 12 
lat, tudzież aby tam podatku domowo-klasowego 
nie przez jeden tylko rok, ale przez 3 lata nie 
peoierano, a po tym czasie aby okres przejścio- 
wy co do niego trwał nie 10, ale 19 lat Wnio- 
rek ten gorąco poparli hr. Emanuel Thun i bis- 
kup Deliabona. Poczem rozprawę przerwano, aby 
kcmisia miała czas naradzić się. Powróciwszy 
somisja wznosi, aby wniosek br. Hyego przyjęto 
a wnieski Serinzego i Toggenburga odrzucono — 
co też I-ba uchwala. Zarazem w tabeli okresu 
przejściowego położono rok 1882 zamiast 1881, 
i zamiast r. 1894 dano 1895, i ustawę w trze- 
ciem także czytaniu przyjęto. Cała ustawa musi 
tedy nanowo powrócić do Izby posłów. 


Piątkowe posiedzenie Izby posłów, ostatnie 
przed fariami, nie przedstawiało nic uwagi go- 
W sobotę Isba panów przyjęła budżet 
prowizoryczny prawie jednogłośnie, głosowali za 
i sohmerlingowcy, odłączając się tym 
ewicy Izby posłów, która demon- 

iw głosowała. Zarazem Izba pa- 


dnega. 


im przet 
spo-zbem 
stracz jail R 
nów odrzuciła petycję względem poparcia budo- 
wy czesko - morawskiej kolei Transwersalnej, o- 
świadczając się tylko za popieraniem kolei wi- 
cynalzych; a petycję kraińskiego Wydziała kra- 
jowego o zbudowanie kolei w Krainie ku Riece 
„A kolejom bcśziackim odstąpiła rządowi bez po- 
lecenia. W przedsiębranych wyborach nzupeł- 
niających do różnych komisyj zwyciężyli kandy- 
daci prawiey. 

Przyszłe posiedzenie Izby panów ma nastą- 
pić dopiero we środę. Być przeto może, iż dzi- 
siaj zbierze się komisja edukacyjna tej Izby i u- 
cawali ustawę o wszechnicy czeskiej, poczem w 
i plenum Izby jeszcze przed ferjami załatwić bę- 
uzie mogło. Mała jednak ztąd pociecha, gdyż u- 
stawa ta rausi jeszcze wrócić do Izby posłów, 
ponieważ według uchwały tej Izby wszechnica 
miała wejść w życie od 1. października br., co 
jest faktycznie niemożliwem, i w ustawie zmie- 
nionem być musi. 


s 
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Cesarz wrócił z Węgier do Wiednia już 
wczoraj rano, a więc wcześniej niż było dawniej 
ułeżone. Centraliści, dowiedziawszy się o tem 
przyspieszeniu, roztrąbili, że cesarz czyni te z 
powodu ostatnich burd parlamentarnych, i wró- 
zyli różne fatalności Taaffemu. Jak widzimy je- 
dnak z telegramu, cesarz zapewne z powodów 
famnilijnych tak wcześnie wrócił do Wiednia. 

tłodnem uwagi jest, że centraliści, bijąc zra- 
zu ua Taaffego, nagłe dali mu pokój i tylko o 
wyrugowanie p. Dunajewskiego wołają. I nie ty- 
le o to im chodzi, aby całkiem ustąpił z gabi- 
netu, ale aby mu tekę skarbu odebrano, a zre- 
sztą jaką inną dano. W sobotę wieczór woła 
Deutsche Ztg.. „Oto Wiener Ztg. i dziś jeszcze 
nis podaje dymisji ministra dr. Dnnajewskiego"* 
a nazajutrz rano niestety widzi się zmuszoną la- 
mentować : „Bardzo przecie być może, iż dr. Du- 
najewski i teraz jeszcze pozostanie ministrem 
skarbn. A w istocie rzeczy, dlaczegożby właśnie 
teraz iść potrzebował? Wszakże ani jednem słów- 
kiem, ani jedną sylabą nie uderzone wprost na 
dr. Dunajewskiego. Zaatakowano cały rząd, a 
minister spraw wewnętrznych (hr. Taaffe) jest 
współodpowiedzialny za czyny ministerjalnej ko- 
misji dla stowarzyszeń — i hr. Taaffe zanadto 
jest dżentelmenem, aby poświęcał bardzo cenne- 
go dlań członka gabinetu, i poszukał sobie czwar- 
tego z rzędu ministra skarba, któryby go je- 
szcze większych kłopotów nabawiał niż Kriegsau, 
Chertek i Dunajewski. — Ale mniejsza o to, 
gdyż Deutsche Zig. zaczyna powątpiewać, czyby 
po upadku Taafiego przyszedł gabinet urzędni- 
czy, jak marzyli centraliści, i w impecie boha- 
terskim woła, że mimo to lewica musi spełnić 
swój obowiązek, i dążyć do obalenia Taaftego. 
A cóz będzie, gdy przyjdzie do steru zdetermino- 
wany Hohenwart ? 

Centralistyczne pisma doniosły, że na posie- 
dzeniu klubu lienbacierowskiego ci jego członko- 
wie, którzy we czwartek nchylili się od głoso- 
wania w Izbie posłów, oświadczyli, iż dlatego 
tak postapili, ponieważ nie chcą się identyfiko- 
wać z finansową polityką p. Dunajewskiego. P. 
Barafeind, jeden z tych posłów, przesłał tym 
dziennikom sprostowanie, w którem owe donie* 
sienie ogłasza jako zupełnie zmyślone. 


Błędne koło. 


Skreślił 
Dr. Henryk Jasieński. 


„Gdzie ty biegniesz głupie ciele? 
Nie wiem — ale tam gdzie innych wiele.** 


II. 


Niech nam wolno będzie wypowiedziane w 
ostataich numerach zdania przykładami illustro- 
wać. Weźlmy fakt nagi, nie wyjątkowy, jeno ro- 
cznie wszędzie u nas się powtarzający. 

Akt pierwszy; Węsele.— W gminie X.. 
w wschodsiej Części kraju odbyto w ciągu od 15 
paźdeiernika do 10. listopada 16 wesel. Nowo- 
żeńcy byli przeważnie chałupnikami lab zaro- 
bnikami, Ani nowożeńce, ani rodzice młodej, ani 
rodzina młodego, we wszystkich powyższych 16 
wypadke h, nie mieli ani centa oszczędzonego 
grosza, ani ćwierci zarobionego zboża, ani buta 
nowego, ani spódnicy nowej — mimo iż zaledwie 
się skończyły żniwa, w ciągu których przecję. 
tny żniwiarz mógł oszczędzić conajmniej 
25 zir. w. a. 

Wszyscy zapożyczyli się na wesela częścio- 
wo we dworze, częściowo u żyda; a ponieważ 
przeciętnie takie wesele parobcze kosztuje około 
30 złr. — więc licząc na odrobne tyle dni, ile 
chiop iaskaw robić, licząc zimowe bezrobocie, 
licząc licusę żydowską, stanął nowożeniec w 10 
dni po ślubie na tej wyżynie finansowej, iż za- 
stawił swą pracę od razu na pół roku, czyli 
prawie do przyszłych żniw. A ponieważ po tych 
samych 10 dnisch po ślubie, odrazu niema co 


jeść, więc jedenastego dnia zapożycza się da ca- |p 


po „na conto odrobku podczas żniw następnych“. 

Dła uniknienia możliwych nieporozumień, 
zaznaczamy jak najwyraźniej, że to zapożyczanie 
odbywa się we dworze chyba tylko wyjątkowo i 
to prawie na przepadłe — gdyż włościanie za- 
robuni stracili kredyt po folwarkach, albowiem 
długów nie edrabiają, a nie istnieje instytucja, 
któraby dłużnika do odrobku zmusiła 

Akt rugi: Smutek. Na obszarze 
dworskim tej samej gminy X. rozpoczęto na ła- 
nie 60)-morgowym kopać kartofie dnia 10. pa- 
ździernika. Plon był obfity — morg wydawał 


ekonomicznie i społecznie bardzo doniosła. Dla 
wszelkiej nieruchomości, dla handlu, dla przemy- 
słn, dla rękodzieł, jest kredyt uregulowany, i 
wszyscy się tem zajmują — dla najliczniejszej 
może klasy robotników dziennych, niema ża- 
dnych nstaw lub przepisów normujących wzaje- 
mny stosunek biorącego robotę do dającego pła- 
cę. Ztąd u nas zarobnik, chałupnik żadnego 
niema kredytn i pracnje zawsze na lichwę 
żydowską. Rnmunia, której lud jest bardziej le- 
niwym, i mniej zaufania budzącym, ma jaż taką 
nstawę, której najważniejszą treścią jest: iż ro- 
botnik biorący zaliczkę na odrobek, oczywiście 
bezprocentową, wobec naczelnika gminy swej ze- 
znaje wysokość swych zobowiązań co do odrob- 
ku, a w razie nieuiszczenia się podpada dora- 
źnej egzekucji wójtowskiej. 

Tego rodzaju ustawa, wypracowana dla nas 


około 100 korey na 160 kilo wagi; — robotnika 
atoli nie było, gdyż jedni swoje kopali kartofle, 
a drudzy się weselili. 

Przyszedł dziesięciodniowy mróz i kartofla 
zmarzła, a właściciel folwarku zamiast 6030 kor- 
cy, zebrał później 3400 korcy. 

Akttrzeci: Rachunek: 

Akt wesela ubogich zarobników powinien 
się obyć maksymalnym kosztem 5 złr., a ponie- 
waż wydano przeciętnie 30 złr. więc stracono 
16 x 25 = 400 złr. w. a. r 

Ucztowano dni ośm (a powinno się bylo tyl- 
ko jedną niedzielę stracić) — dziennie było naj- 
mniej po dziesięć gości wliczając nawet domo- 
wych, stracono tedy: 7 >x< 10 X 16 = 1.120 
dni roboczych a licząc dzień a 30 złr. stracono 
= 386 złr. w. a. a 

Obszar dworski stracił 2.600 korcy kartofel 
po 1 złr. 25 ct. czyli = 3.250 złr. w.a. Łączna 
strata jednej gminy katastralnej wyniosła tedy 
w jesieni 1881 r. sumę 3.986 złr. w. a. 

Aktczwarty: Bankructwo. 

Każdy czytelnik może z własnej fantazji 
dorobić sobie akt czwarty, przeto pomijam tako- 
wy, dodając iż jeźli ktokolwiekbądź powątpie- 
wałby o prawdziwości dat w pierwszych trzeci 
aktach zawartych, gotów jestem służyć dowodem 
prawnym, zresztą piszę to pod kontrolą znacznej 
liczby czytelników, którzy wiele podobnych ak- 
tów przeżyli i na sobie doświadczyli, więc też 
wątpię bardzo, iż mógłbym się spotkać z zarzu- 
tem nieprawdziwości. 

By uzupełnić obrazek powyższy, dodam, iż 
wódka na wesele wzięta, była najlichszej jakości, 
zaprawiona ingredjencjami zdrowin nawet chłop- 
skiemu szkodliwemi, miara była fałszywa, zboże 
na kredyt wzięte niedoważało, cena tegoż była 
o 20 proc. wyższa jak targowa, gotówka zaś, 
nowożeńcom wypożyczoną została na zastaw ko- 
żucha ojca panny młodej, a oprocentowana 
lichwą. 

C. k. rząd nie poda powyższe daty do wia- 
domości publicznej. Wydział krajowy ich nie zbie- 
ra, miejscy trybuni ludu o tychże żadnej niema- 
ją świadomości, a szlachcic nie wypowie z oba- 
wy, by go nieposądzono o wsteczność i by mu 
nie zarzucono iż pragnie by chłop jego kartofle 
wykopał, więc wlecze się ta nędza i wlec się 
będzie, dopokąd silna dłoń zbiorowa nie wpro- 
wadzi reformę w tym kierunku. 

Jak się atoli wziąć do wprowadzenia ule- 
pszeń i jakie wprowadzić ulepszenia, oto pyta- 
nia, na które najtrudniejszą jest odpowiedź, 
zwłaszcza że powołane do reform organa, ni 
chcą ani krokiem ruszyć naprzód. 

Rząd c. k. zupełnie biernie się zachowuje 
sejm bezsprzecznie był i jest bezplodnym, Rady 
powiatowe istnieją prawie tylko na papierze, a 
yminy, w szczególności małomiejskie i wiejskie 
są zupełnie nieudolne. 

Więc ponawiamy pytanie, jak się wziąć do 
tych miepszeń? Dzieje nas uczą, iż skoro rządy 
lab wybrańcy narodu byli za słabi lub nieudolni 
do zaspokojenia pragnień społeczeństwa, naten- 
czas społeczeństwo z łona własnego wytwarzało 
siłę, która łamiąc opór, stwarzała prądy nowe i 
życie nowe. 

Nie jesteśmy w tem położeniu, by silne wy- 
woływać przewroty, więc też do takowych choć 
by w miniaturze wcale nie nawołujemy, lecz 
znajdujemy się w tej przykrej sytuacji, iż ja- 
wnie, prawnie, z całą świadomością o od- 
powiedzialności, jesteśmy zmuszeni inicjować re- 
formy i obudzić ruch ku przeobrażeniu stosun- 
ków społeczno - ekonomicznych 

W tym celu podnoszę myśl rzuconą przez 
Gazetę Narodowa: zawiązania polityczne- 
gotowarzystwa. Taki „klnb reformy“ 
musiałby w pierwszym rzędzie urządzić bin ro 
informacyjne dla sprew publicznych 

Z boleśnej praktyki wiadomo nam, że ile 
razy który z gorętszych pp posłów zainterpelo- 
wał c. k. rząd o jakieś nadużycia lub niewyko- 
nanie ustaw, otrzymał stereotypową odpowiedź, 
„iż jest mylnie poinformowany.* Ta sama prak- 
tyka poucza nas, iż jednostki nie dopięły często- 
kroć celu interpelując prywatnie nasze minister- 
stwo t. j Wydział krajowy, gdyż znów „mylna 
informacja* stała na zawadzie. 

Czasami miały władze słuszność, czasami 
nie, gdyż same były źle poinformowane, czego wy- 
nikiem było i jest rozlnzowanie stosunków pra- 
nych niewykonywanie ustaw, pobłażanie i tym 
podobne nieprawidłowości. 

Gdybyśmy mieli przynajmniej piętnaście. 
dzienników prowinejonalnych, natenczas prawie 
każde starostwo, każda Rada powiatowa. każda 
większa gmina stałaby pod kontrolą publiczną, i 
tysiące spraw, które dziś giną w pomrokn cie- 
mności, byłyby ujawnione, a wyższe władze mu- 
siałyby podówczas z całą surowością śledzić or- 
gana podwładne; ponieważ jednak mamy tylko 
trzy większe dzienniki, przeto o rejestrowaniu 
wszelkich drobnych, tylko lokalny interes mają- 
cych wydarzeń, ani mowy być nie może. 

Biuro informacyjne było by więc nawet dla 
posłów cennym materjałem przy wszelkich agen- 
dach sejmowych. 

Oparłszy się na takiej taktyce, należałoby 
w pierwszym rzędzie dążyć do takich celów, 
które na podstawie istniejących u- 
staw przy sprężystej administracji 
przeprowadzić by się dały. 

IL Reformę szynków. Wiejskie i ma- 
łomiejskie szynki są po większej części proste 
spelunki, rozsadniki zbrodni, które na podstawie 
przepisów policyjnych, sanitarnych, pnblicznego 
bezpieczeństwa, w *|/, częściach natychmiast mo- 
2na zamknąć. Po przetrzebieniu tyeh akademij 
zepsucia należałoby wypracować „Ustawę o szyn- 
kach* (Schankordnung), która z pewnością w sej- 
mie uzyskałaby większość. 

I. Ulepszenie komunikacji. Z pra- 
wdziwą przyjemnością skonstatować nam przy- 
chodzi, iż Wydział krajowy, nie czekając refor- 
my ustawy drogowej, rozesłał był w lecie kwe- 
stjonarjusz do powiatów, żądając opinii w spra- 
wie ulepszeń komunikacji na podstawie istnieją- 
cych ustaw. 

Otóż pokazało się, że i z tą wadliwą usta- 
wą bardzo wiele zrobić można byle tylko 
chcieć. 
cji gmianeją Kontrola administra 

! ; ».W szczególności zarządu mająt- 
kiem gminy. Jest to nader obszerny pana a 
z licznych nadużyć to tylko wspomnę, iż prawie 
każda gmina ma majątek nieruchomy bądź w 
astwiskach, bądź w nieużytkach, z którego 
ko ta część gminy użytkuje, która ma bydło. 
A tymczasem całość gminy obciążona dodatkami 
i nikomu na myśl nie przychodzi stworzyć w 

minie źródła dochodu. Otóż pastwiska wydzier- 

awiać, nieużytki i zbocze zaleśniać, po miastecz- 
kach powytwarzać dochody z placowego, targo- 
wego i t. d. — kasy zaliczkowe energiczniejszej 
poddać kontroli — a znaczna ilość ciężarów by 
upadła. ` 

IV. Ustawa dla robotników. O ile 
sobie przypominam, sprawa ta u nas w kraju 
nie została jeszcze poruszoną. A jest to sprawa 


zmuszony każdego zarobnika zapomocą „ 
telki“ pozywać sądownie. 


pracy. 
Zwalać bowiem całe brzemię przeprowadze- 


ręce. 


Korespondencje „Gaz. Nar.“ 


Kraków 18. grudnia 
(E.) Wczoraj na posiedzeniu Rady miejskiej 


punkt, określający stanowisko i sposób przyjmowa- 


ciwił się przyjmowaniu aplikantów bezpłatnych, bo 
gdy podających się na aplikaturę bądź co bądź wy- 
próbować należyi kandydaci dopiero popewnym prze- 
ciągu czasn wykazać mogą swe zdolności, lub brak ta- 
kowych, to wymagania służbowe magistratu popadną 
w kolizję z uczuciami humanitarnemi. Po kilkumie- 
sięcznej np. aplikaturze, większość aplikantów może 
się okazać niezdolną do służby. Względy ludzkości 


wynagrodzić za cały czas ich pracy, resztę zaś ja- 
ko zdolnych zatrzymać na aplikanturze bezpłatnej, 
otworzywszy im natomiast perspektywe awansn; 
przyp koresp.); zostaną więc zatrzymani nadal, 
zamykając drogę dla młodszych i zdolniejszych. 
W ten sposób magistrat zapełni się z czasem urzę- 
dnikami niezdarnymi i ulegnie tej samej pladze, 
jakiej ulega sądownictwo i w ogóle urzęda koronne, 
gdzie o awansie decyduje nie tyle zdolność, ile ko- 
leljat służbowych urzędnika, 

Gdy jedni z radnych byli za, drudzy przeciw 
temu poglądowi, dr. Weigel wyjaśnił, iż gdy nie- 
dawno za wiadomością Rady przyjęto trzech mło- 
dych prawników jako aplikantów, prezydent przeko- 
nawszy się o ićh gorliwości i zdolnościach, wyna- 
gradzał ich z oszezędności różnych pozostałych mu 
kwot; że nietylko nie jest przeciwny honorowaniu 
aplikantów, ale z upragnieniem czekał odpowiedniej 
inicjatywy ze strony Rady, bo sam czuł się skrę- 
powany względami na konieczność nieprzekraczania 
budżetn przy tym nawym eta.ie, który przedkłada 
Radzie. 

Po przyjęciu odnośnej poprawki, uchwalono 
rychło cały etat i zakończono posiedzenie jawne. 
Przy drzwiach zamkniętych dla publiczności przy- 
stąpiono do obrad nad nominacją przedstawionych 
na różne urzęda kandydatów. Ze służących dotąd 
w magistracie zostali mianowani pp. Piotrowski, 
Trembowolski i Zawiłowski — radzca- 
mi; p. Umiński — naczelnikiem biura ekono- 
micznego; z poza sfer zaś magistratualnych miano. 
nowano radcą p. Ludwika Turnau, dotychczaso= 
wego adjunkta sądu krajowego. Gdy wybór ten 
po dojr'ałej rozwadze Rady padł na ludzi, po- 
siadających jej zaufanie i szezycących się sympatją 
obywateli Krakowa, został też mile przez tych 
ostatnich przyjęty. W ten sposób dokonano jak na 
teraz pilniejszej reorganizacji instytucji, po której 
mamy prawo spodziewać się umiejętnej a gorliwej 
pracy dla miasta, zajmującego tak ważne stanowi- 
sko w Polsce, 

Reforma nowe codzienne pismo polityczno 
mające tu wychodzić od Nowego Roku, a o którem 
dziś podaliście wiadomość prawdziwą, rozesłało swój 
program drukowany, podpisany przez panów : Ada- 
ma Asnyka, Jana Czerwińskiego, Mieczysława Pa- 
wlikowskiego, Tadeusza Romanowicza i Tadeusza 
Rutowskiego, Tym, którzy wychodzili w dawnięjszą 
kombinację, można ten zarzut uczynić, że świado- 
mie czy mimowolnie obwieścili światu urodziny no- 
wego dziennika wpierw, nim się odbył jego chrzest 
drukaraki, choćby tylko w koszulce prospektowej. 
Cedzienne doświadczenie dziennikarskie poucza nas, 
że gdy tylko przeoczono taką ostrożność i zawcze- 
śnie otwarto szczegółową dyskusje nad sprawami no- 
wego dziennika, to albo on sam nie doszedłdo skutku, 
albo pierwotna kombinacja personalu ulegała zmia- 
nie. Aczkolwiek więc jawność w takich sprawach 
jest chwalebną—w zasadzie, to okzuje się szkodliwą 
— w praktyce. Jest to może wada naszego spo- 
łeczeństwa, ale z nią liczyć się powinien każdy nie- 
doktryner. Nieuwzględnienie jej tembardziej wydaje 
się dziwnem, że żadnej z tych osób posądzić nie 
można o doktrynerstwo. W jaki sposób uniknięto 
tego szkopułu przy drugiej kombinacji, dość powie- 
dziec, że we środę wezwano telegraficznie p. Ro- 
manowicza do Krakowa, we czwartek nastąpiło 
osobiste porozumienie się między osobistościami pod- 
pisanemi na programie, a w piątek już program 
był wydrukowany. Czas powiada, że nowy dzien- 
nik za wiele obiecuje w prospekcie ; nam się zdaje, 
że zawiera li tylko same ogólniki lub nawet. jak 
w kwestji społecznej sam, sobie się sprzeciwia. 
Prócz znanego wam we Lwowie z hojnej frazeologji 
Romanowicza, nie wehodzi do składu redakcji żaden 
dziennikarz. 
| oma c= 


Kronika miejscowa i zamiejscowa. 


Dnia 19. grudnia. 


W stanie powietrza zaszła zupełna zmiana. 
Od 24 godzin zweolniał mróz, termometr wskazuje 
około 2 stopni zimna, natomiast apadły śniegi. Prze- 
widywane jest dalsze podnoszenie się temperatury 
ł dość obfity śnieg. Około św. Gottharda w Szwaj- 
carji spadły tak olbrzymie masy śniegu, że przer- 
wały komunikację zupełnie, 


jako dla kraju przeważnie rolniczego, byłaby do- 
brodziejstwem tak dla ludu biednego, jak i dla 
obszarów większych, i nie doprowadziłaby do ta- 
kiej n. p. anormalności, że pewien bardzo zamo- 
żny i dla ludu wylany właściciel, rozdawszy 
przeszło 4.000 złr. na odróbki, po daremnem wy- 
czekiwaniu przez lat trzy, cztery, pięć, Ay) 

ga- 


Nie wiemy, czy tych kilka rzuconych nwag 
pożądany znajdą odgłos w kraju, tyle jednak 
możemy przyjąć jako pewnik, iż czy w ten czy 
w inny sposób, jednak trzeba zabierać się do 


nia reform na posłów sejmowych, jest niewłaści- 
wem, gdyż i posłowie niczem innem nie są, jak 
bardzo zwykłymi ludźmi, a jeźli nie znajdują po- 
parcia i w całem społeczeństwie, to im opadną 


uchwalono dalszy ciąg i koniec planu reorganizacji 
magistratu (obd. korespondencję mają z czwartko- 
wego posiedzenia). Najdłuższą dysknsję wywołał 


nia aplikantów, Radny prof, Bobrzyński sprze- 


nie pozwolą na ich oddalenie (a więc takich można 


i czystym akcentem polskim. 


* Z weteranów r. 1830 zmarł w Poznaniu znów 
jeden, Teofil Zakrzewski, oficer artylerji ozdobiony 
złotym krzyżem virtuti militari za to, że się od- 
znaczył odważnem posunięciem haterji konnej pod 
same szańce Woli, i spędził Moskali wdzierających 
się pierwszy raz na nie, Po upadku powstania brał 
długo czynny ułział w pracach poznańskiego To- 


warzystwa przyjaciół nauk. 


się będzie do końca lutego 1882. 


Maria“, Jest to 36. utwór zaszezytnie znanego na 


dnie melodyjnością i głębokiem uczuciem. 


o godzinie 9. rano w auli uniwersyteckiej. 


stolicy. 


słowiańskich. 
była gra młodego polskiego 
Kochanowskiego, która wywołała prawdziwy entu- 


nieustających oklasków. 
* Na kuchnię ludową złożyli od października 


u Wnej p. Mareelowej Madeyskiej jako przewodni- 
czącej Towarzystwa, mianowicie: na bezpłatne obia- 
dy dla uczącej się młodzieży pp. Leon Madeyski 5 
złr., Leon Kaszubiński radca dworu 5 złr., ks. We- 
sołowski 2 złr., J. M, 10 złr., Anna Kłodzińska 10 
złr., Henryka Toresiewiezowa 3 złr., Spławski Ksa- 
Szydłowska 1 złr., Kasyno narodowe 
75 złr.; na kuchnię Indową J. Eks. Russocki 30 
złr., i państwo Polanowscy Stanisławowie 5 duka- 


wery 3 złr., 


tów w złocie. 


* La dame aux camelias. Taki jest tytn? nej. 


nowszego walca, kompozycji znanego w świecie na- 
szym muzykalnym kapelmistrza Panhansa, poświę- 
eonego Sarze Bernhardt, 

* Tymon Bal weteran z r. 1831, kawaler krzy- 
ża virtuti mil., właściciel dóbr, po krótkiej a cięż- 
kiej chorobie przeniósł się do wieczności 15. gru- 
dnia 1881 w 71 r. zycia. 

* W tutejszych ochronkach odbędą się egza- 


mina połączone z rozdzieleniem i podarunków dla 


dzłeci na wilię : 


Dnia 20. wtorek 10 rano do wpół do 12ej na 


III dzielnicy Zamarstynowskiej ; 
dnia 20. wtorek o wpół do I2tej na II dziel- 
nicy Gródeckiej ; 


dnia 21. środa o 10. godzinie na I dzielnicy 


Chorążezyzna ; 

dnia 21. środa o wpół do 12tej na IV dziel- 
nicy na Rarach. 

Dla tych, którzy jeszeze nie znają zakładów 
ochronek warto aby się ndali na powyższe egzami: 
na i przekonali się osobiście o stanie dziatwy, na- 
leżącej do najnboższej klasy naszego miasta. 

* Wystawa w Rzymie. W Wiednin utworzył 
się komitet w celn wzięcia udziałn w przyszłej wy- 


stawie światowej w Rzymie, Do» członków komitetu 


należy z Galicji Włodz. br. Dziednszycki. 

* Dekoracje. Cesarz nadał proboszczowi rzym. 
kat. kapituły w Przemyślu, Józefowi Hoppemu 
w uznaniu wieloletnich zasłng krzyż komturski or- 
deru Franciszka Józefa, - kierownikowi rucha kolei 
arcyks. Albrechta Władysławowi Kłosowskiemn krzyż 
orderu Franciszka Józefa, — kierownikowi kolei 
Łnpkowskiej Leopoldowi Sas Blażowskiemn takiż 
krzyż, a wreszcie zastępcy kierownika tej kolei 
starszemu inżynierowi Leonardowi Walterowi złoty 
krzyż zaslugi. 

* Mianowania w armil. Mianowani zostali pod- 
porucznikami w rezerwie : 

A. W piechocie, w pułku br. Ringelsheim 
nr. 30. jednoroczni ochotnicy: Antoni Schupp, Ta- 
deusz Fiedler, Józef Schmetterling, Fryderyk Bak- 
ofen, Stanisław Nowosielski, Gwidon Pogonowski, 
Marceli Gadziński, Alfred Reiss, 

W pułku hr. Hnyna nr, 13. kadet rezerwowy, 
Jan Jaglarz i ochotnicy: Feliks Świerz, Oskar Krie- 
ger, Franciszek Wojciechowski, Władysław Habel, 
Jan Glazer, Celestyn Czynciel, Stanisław Rogala 
Rozwadowski, 

W pułku br. Handla nr. 10. ochotnicy: August 
Payer, Ellasz Kokorndz, Karol Rybotycki, Juliusz 
Strizower, Stanisław Bal. 

W pułku arcyks, Ludwika Salwatora nr. 58, 
ochotnicy : Ferdynand Rużek, Frydernk Gazda, Ka- 
rol Frank, Fryderyk Bertoni. 

W pułku hr, Gondreconrt nr. 55. Aleksander 
Małaczyński, Ferdynand Kwiatkowski, Roman Mar- 
cinkiewicz, Józef Cielecki, Hipolit Fedorowicz, Sta- 
nisław Jastrzębiec Kozłowski. 

W pułku ks, Parmy ar. 24: Julinsz Tenner, 
Roman Kulczycki, Andrzej Gąsior, Józef Szamszu- 
la, Edmund Paulay, Jnliusz Bystroń. 

W pułku ks. Szlezwik-Holsztyn nr. 80: Kazi- 
mierz Zawadil, Stanisław Biesiadzki. 

W pułku ks. Meklenb. Szweryn, nr. 57: Zy- 
gmunt Madziara, Edward Ditrich. Teodor Koziński. 

W pułku Baumgarten nr. 56: Ludwik Dąbro- 
wski, Izak Goldstein, Leib Babat, Wiktor Kutrze- 
ba, Korneli Jarmulski, Karol Jaworek, Józef Fritssh. 

W pułku Króla Niederlandów nr. 68: Paweł 
Schwarz. 

W pułku Fryderyka Wilhelma nr. 20: Gustaw 
Hessmann, Juliusz Berstl. 

W pułku ks. Karola Salwatora nr. 77: Mar- 
celi Doboszyński. 

W pułku hr. Anersperga nr. 40: Jakób Uibe- 
rall, Józef Glatzel, Teofil Biały, 

W pułku nr. 41: Julian Kobylański, 

W pułku br. Pakenyi nr, 9: Edmund Schiffer. 


* Wystawa robót koblecych | wyrobów tka- 
ckich przemysłu domowego w ratuszu II. piętro, 2. 
schody, otwarta codziennie od 9. godz. rano do 4. 
z południa. Wstęp w poniedziałek, wtorek, środę i 
piątek po 20 ct, w niedzielę, ezwartek i sobotę 
10 et. od osoby. 


* Koncert wczorajszy na rzecź stowarzyszenia 
ku wspieraniu rygoryzantów mojżeszowego wyzna- 
nia wypadł bardzo dobrze, Pnbliczności, przeważnie 
izraelickiej, zebrało się sporo, a co dla nas było 
przedewszystkiem pocieszającem i co podnieść mu- 
simy, to tę okoliczność, że wszędzie w sali słysze- 
liśmy język polski, a ochrypłe dźwięki żargonu le- 
dwie gdzieniegdzie dawały się i te jakby ukradkiem 
słyszeć, Szezególnie nadobne panie mówiły dobrym 


* Pobór wojskowy. Ministerstwo wojny wy- 
znaczyło czas od l, marca do końca kwietnia 1882 
na przeprowadzenie poborn obowiązanych do służby 
wojskowej a mających się stawić w roku przyszłym. 
Przyjmowanie jednorocznych ochotników edbywać 


* Wilhelm Czerwiński wydał teraz w Wiedniu 
mnzykę na głos sopranowy lub tenorowy do „Ave 


szego kompozytora i odznacza się tak jak poprze- 


= W uniwersytecie lwowskim odbędzie się uro- 
czysty akt immatrykulacji we wtorek dnia 20. b. m. 


* Przedstawienie polskie w Paryżu. Polskie 
Towarzystwo filharmonieczne w Paryżu urządza w 
dniu 26. b. m. w sali Hertza wieczór muzykalno- 
dramatyczny; pomiędzy innemi odegrane będą „Wie- 
czorek w Paryżu“ komedyjka Wacława Gasztowta 
i „Nikt mię nie zna“ komedja Fredry. Będzie to 
pierwsze polskie przedstawienie w nadsekwańskiej 


* Dla uczczenia pamięci wielkiego pisarza sło- 
wieńskiego Jnrczyca, urządziło stowarzyszenie ,,Slo- 
venja“ w Wiedniu akademicki wieczorek, w którym 
wzięło ndział wielu posłów, członkowie stowarzy- 
szenia polskiego „Ognisko* i wieln stowarzyszeń 
Najświetniejszym punktem programu 
skrzypka Stanisława 


zjazm. Na zakończenie obchodn przemawiał p. Wła- 
dysław Lech w imienin obecnych Polaków, i wziąw- 
szy za temat słowa Mickiewicza: Tylko moc wspól- 
na zdoła nas ocalić, zakończył: koshajmy się wśród 


Muzeum zakładu im. Ossolińskich codziennie od 
godz. 9. do 1, 


Muzeum hr. Dzieduszyckiego, ulica Teńtralna 
otwarte w środę i sobotę od 11. z rana do 8. go- 
dziny popołud., we święta i niedziele od 10. do 1. 
godziny. 

* Jutro: Św. Teofila, — Pałapya Pr. 


* Wiadomości policyjne z dnia 1870 b. w: 
Skradziono: Panu T. R. z ganku domu 1. 3, Ry- 
nek dywanik wart 9 zł, — Panu M. L. z kuchni 
l. 3 ul. Skarbkowska łyżkę srebrną. — Panu G. 
W. z pomieszkania 1. 99 ul. Żółkiewska kożnszek 
barankowy biały, 

Pan J. W. zgubił jeden banknot na 100 zł. 


* Poranki dziecinne. W Inieście Moskwie zs- 
wiązało się w tym roku „Towarzystwo przyjaciół 
dzieci“, które oprócz rozmaitych innych celów, jak 
np. kształcenie małoletnich sierot, dostarczanie u- 
brania biednym uczniom szkół, rozdawanie nagrół 
etc., postanowiło urządzać poranki muzyczne dla 
drobnego Indku, W jednym z dzienników peters- 
burgskich znajdujemy właśnie sprawozdanie z pią- 
tego poranku. „Dzieci zebrało się mnóstwo, pisze 
sprawozdawca; przywykły już one bowiem do tych 
swoich koncertów i polubiły je, Zachowują się też 
w sali z nieporównarą powagą. Alu bo też one REY 
tutaj głównemi gośćmi i im mniejszy dzieciak, tem 
większemi go otaczają względami  Najmniejszych 
sadzają w pierwszym rzędzie. Nastaje cisza, Ka- 
pelmistrz daje bztntą znak i orkiestra zaczyna grać 
pot-pourry z rozmaitych pieśni, Patrjotycznych, lu- 
dowych i operowych. Dzieciaki w takt muzyki ko- 
łyszą swe drobne nóżki. Skończyła orkiestra i wy- 
stępuje na estradę p, Melgunów, znauy literat. Lo- 
kaje niemieckiego klubn — bo poranki odbywają 
się w sali tege klnbn — na dany znak spuszczają 
w oknach story a w sali kompletna zapanowuje 
ciemność. Prelegenta nis widać, ale za to go Bly- 
chać ; stoi on koło czarnoksięzkiej latarni i opowia- 
da dzieciom historję Moskwy; mówi wyraźnie, gło- 
śno i w spwsób dostępny dla inteligencji dziecięcej, 
a Ra ekranie latarni pokaznją się illustraeje, obja- 
śniające jego odczyt, 

Skończył p. Melgunów ; dzieci dają mu huczne 
brawo, chociaż ua ścianie wisi tablica, a na niej 
napis: „Zabrania się bić oklaski.* Ma to być prze- 
pis powstały w głowie któregoś z mądrych naszych 
pedagogów. Mówiono mi jednak, że to pedagogiczne 
veto na wrażliwość dziecięcą, mają wkrótce usu- 
nąć... Oklaski ustają a na estradę występuje dzie- 
weczka lat 13 i dwóch kawalerów w tym samym 
co ona wieku. Panienka siada do fortepianu, mło- 
dzieńcy biorą jeden skrzypce drugi wi lonczelę i 
rozpeczyna się trio; a młodziutka ta trójca gra z 
taką godnością, powagą i przejęciem się, jak skoń- 
czeni wirtuozi. 

— Z tego malea będzie drugi Sarasate, — 
rzecze stojący niedaleko mnie fachowy znawca, 

Trio się skończyło, rozlegają się brawa, przy- 
szły Sarasate daje susa, a wiolonczelista podaje 
poważnie, jak jego instrument, rękę pianistce i spro. 
wadza ją z estrady. Na estradę występuje p. Sa- 
marin, znany poeta i odczytuje parę ładnych buje- 
czek. Dzieci śmieją się z całego serca i klaszczą 
w dłonie z dziecięcym zapałem... nie wiele sobie 
robiąc z tablicy. 

Kwadrans panzy ; dzieci wstają z miejsc, prze- 
chadzają się, komuniknją Bobie nawzajem swoje 
wrażenia. Orkiestra wchodzi na estradę, dziatwa 
siada, nastaje cisza, Znowu pot-pourri. Poczem 
występuje na estradę p. Lubimow, profesor uniwer- 
sytetu, wnoszą samowar, oczywiście nastawiony, 
małą lokomotywę gabinetową i stół z relsami. Na 
samowarze, jako na przedmiocie znanym każdemn 
dziecku, objaśnia profesor prawa prężności pary, 
następnie pokazuje budowę lokomotywy, zapala spi- 
rytus, puszcza lokomotywę w ruch po relsach i 
wprawia swe lilipucie audytorjnm w zachwyt. 

Profesor i samowar Znika; natomiast pojawia 
się na estradzie inny dwunastoletni Sarasate, gra 
raźno i czysto koncert Davida; a wreszcie pour 
la bonne bouche występuje p. Meszczerska, arty- 
stka dramatyczna, i przedziwnie pięknie wygłasza 
znaną fantazję Dostojewskiego o owych biednych 
sierotach, którym Chrystus ubrał w łakocie drzew- 
ko na wilię. Dzieci płaczą ze szezerego wzruszenia... 
wszak na szezęście płakać im nie zabronioto... 

Był to ostatni numer poranku, Na wieży ude- 
rzyła godzina czwarta. Dziatwa wstaje, nie jest 
wcale znużona, owszem ożywiona tylu szlachetnemi 
i pouczającemi wrażeniami, jakich w ciągu tych 
trzech godzin doznała... 

Miejsca są płatne na tych porankach, a dochód, 
po opędzeniu wydatków, obraca towarzystwo na 
szkoły ludowe i inne humanitarne cele,.:* 


Tyle z korespondencji petersburgskiego dzien- 
nika. Przeczytawszy ten ustęp, ażaliż nie przyjdzie 
ci na myśl, czytelniku, jeżeli masz dzieci, — że 
jakby to było dobrze, aby i u nas urządzano po- 
dobne poranki dla dziatwy? Czyż nie ofiarowałbyń 
wspólnie z nami kilka, bodej nawet kilkanaście tych 
koncertów, które melomani dają dla „dorosłych*, 
aby dla niej stworzyć choć jeden taki? Jeżeli Ci 
przyjdzie to na myśl, to... to może się 
znajdą ludzie dobrej woli i myśl tę w życie wpro- 
wadzą. 


— 


(X. X.) Rzeszów d. 12. grudnia. Z miasta 
tutejszego nie został nikt dotknięty wiedeńską ka- 
tastrofą, mimo iż v łaśnie w chwili nieszczęścia ba- 
wiło w Wiednin kilku obywateli tutejszych. Z po- 
między znajomych tu osobistości padli ofiarą dwaj 
bracia Moll, właściciele firmy handlowej, wraz z 
żonami, trzeci tu zamieszkały kierownik firmy p. 
Moll, pospieszył do Wiednia dla zajęcia się pozo- 
stałemi po spalonych 9ciu sierotami. 

Dziś odprowadziliśmy na wieczny spoczynek 
zwłoki ś. p. Jana Grudzińskiego weterana wojsk 
polskich z r. 1881 a później żołnierza jen. Gari- 
baldego. — Znów więe ze szczupłego już grąna u- 
był mąż jeden, by spocząć po trudach życia, w ło- 
nie ojczystej ziemi za którą walczył, a która go 
teraz do Bwego przyjęła łona. — Niechże lekką mu 
będzie ziemia rodzinna, a cześć jego pamięci! 

— (h) Żółkiew d. 18. grudnia, Już w jednej 
z przeszłorocznych korespondencyj moich wspomnia- 
łem był, że obecny prezes miasta p. Skólimowski 
podarował miastu Żółkwi bibliotekę swoją, złożoną 
z 7000 tomów dzieł cennych. P. Skólimowski, czy- 
niąc miastu podarnnek tak wspaniały, przejęty był 
głównie szczerą chęcią podźwignienia w kierunku 
intelektualnym mieszczaństwa naszego, podzielając 
ogólne przekonanie, że tylko przy pomocy oświaty, 
wspartej na filarach prawdziwej raligijności, da się 
odszukać zagubiony klnez do otwarcia zakłętej 
góry, zwanej dobrobytem materjalnym. A 

Bibliotekę p. S. oddano pod nadzór osobnego 
kustosza, prowadzącego za miernem wynagrodze- 
niem sumiennie wytyczone sobie obowiązki, Za 
wypożyczenie książek 2 biblioteki oznaczono bar- 
dzo umiarkowaną wkładkę miesięczną 30 centów. 
Mimo to wkładki te, tak bardzo przystępne, bardzo 
słabo wpływają tak, iż nie pokrywają nawet kosz= 
tów utrzymania kustosza biblioteki, nie mówiącj uż 
o obracaniu pewnej ich części na zakupno do bi- 
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blioteki dzieł najnowszych. Przyczyna tego tkwi 
w fanormalnem ubóstwie naszego mieszczaństwa, 
któremu w obecnych ciężkich czasach © trudnością 
przychodzi zdobyć się nawet „na owe 30 c. Otóż 
p. S., chcąc i W tym względzie przyjść w pomoc 
naszemu mieszczańetwu, postanowił zażądać u Rady 
miejskiej, ażeby zezwoliła na wstawienie da budżetu 
przyszłorocznego kwoty 100 zł. rocznie, któraby 
przyznana do pokrycia kosztów utrzymania bi- 
blioteki, umożliwiła tem samem klasom niższym ko- 
rzystać całkiem bezpłatnie z tej skarbnicy wiedzy 
ludzkiej. i d 

uəcz sam już zamiar p. S., tak hnmanitarny 
i tak szlachetny, jeszcze nim p. 5. WYStĄpIł z nim 
przed plenum Rady, zatrwożył wielce niektórych 
pp. radnych, którzy już naprzód przepowiadają te- 
mn zamiarowi upadek w Radzie i czynią skrzętne 
zabiegi, ażeby ich proroctwo Stało się faktem do- 
konanym. Sąto ci pp. radni, którzy uniecestwiają 
najchwalebniejsze wnioski, sk0F0 tylko zwietrzą, że 
takowe nie idą w parze £ interesami ich własnej 
kieszeni; są to adoratorowie kołtuństwa małomiej- 
skiego, obawiający się; ażeby ich ziomkowie nie a 
nic nie uronili z tegó kołtuństwa, lecz trwali wier- 
nie, w tej ślepiogie duchowej, przy której oni 
własną pieczeń tak dobrze na rożnie obracać po- 
trafią. Wniosek P: S., który jnż w wydziale ści- 
słym napotkał 12 silną opozycją ze strony nieto- 
perzy, lękających się wszystkiego „Kpheta*, ma 
przyjść pod- obrady wtorkowego plenarnego posie- 
dzenia Re4y miejskiej. Spodziewamy się, że wię- 
kszość naszej Rady potrafi jeszeze zdrowo myśleć i 
zdrowo sądzić i nie da się obałamucić jeremiadami 
na temat o oszczędności tam, gdzie największa 
hojność jest potrzebna ; spodziewamy Bię, że ciasne 
i pełne sobkostwa zapatrywania mniejszości prysną, 
jak bańki mydlane, przed zdrowym rozumem wię- 
kszości Rady, które aprobatą wniosku p. Sk. stwier- 
dzi w obliczu całego ucywilizowanego świata, że w 
nurtach płynącej popod miasto Świni nie utonęły 
jeszcze znpełnie etyczne poglądy na sprawy, z do- 
brem ogółu ściśle zwlązane. 

— W Myślenicach odegrała się dnia 15. b. m. 
ciekawa scena. Pewien Żandarm, przebrany za gó- 
rala; Gédzit już od Jordanowa kilku mężczyzn, 
bardzo porządnie w futrach ubranych, a jadących 
dwoma farami. Jedna z tych fur zboczyła wśród 
drogi w inną stronę, a druga jechała wprost do 
Myślenic. "Przed Myślenicawi wyprzedził żandarm 
jadących, a zmówiwszy sobie gromadę ludzi, nzbro- 
joną kijami i kosami, zatrzymał przybywających na 
owej furze trzech podróżników i wezwał do pod- 
dania się.  Przestraszeni taką niespodzianką p0- 
dróżni, poddali się, a wtedy znaleziono pray nich 
półtora cetnara różnych sreber, rewolwery, SZtY- 
lety i noże w butach za cholewami Co to były 
za indywidua, okaże śledztwo; ale ich żandarm Za- 
pewnie nie bez przyczyny tak śledził i areszto- 
wał. (Graz. Krak) 


— 3500 zębów skradzionych. Deutyście Uls- 
sesowi Tosti w Bolonii skradli dwaj złodzieje 3500 
sztak sztneznych zębów. Obaj łakomi na ten towar 


zestali już schwytani, — i dziwna rzecz! — obaj 
msją najpiękniejsze i najzdrowsze zęby własne. 


— W Nieświeżu, na Litwie, w niedzielę dnia 


27. listopada zdarzył się zuchwały napad na dom 
dr. Malkiewieza, w którym zamiesźknją jedynie 
stróż i słażące, a sam p. M. przybywa doń jedynie 
kilka razy na tydzień dla przyjmowania chorych. 
W nocy wspomnianego już wyzej dnia ktoś zapu: 
kał do drzwi, p osząc o otwarcie pod pozorem, iż 
przybywa po lekarza do chorego. Gdy służąca drzwi 
otwarła, wszedł jeden człowiek, a za nim zaraz 
kilku innych, którzy natychmiast rzucili się na słu- 
żące i powiązali je. Takiż los spotkał także i sz. 


lekarza, a następnie zbójcy. umięńciii jch w piwnicy 


a sami wzięli się do gospodarki. Ta dodać należy, 
iż poprzednio już Opryszki obezwładnili też i atróża. 
Zabrali oni wszystko co tylko znalazło się pod rę- 
ką, a potem zbójce odjechali, pozostawiwszy wszyst- 
kich domowników powiązanych. Gdy nazajutrz przy- 
byli do lekarza M. chorzy po radę, zobaczyli dom 
pusty, zrabowany i dali znać władzy. Policja roz- 
poczęła posznkiwania i wówczas to dopiero wyna- 
leziono w piwnicy powiązane służące i lekarza M., 
w bndce zaś swej leżał skrępowany stróż. Dotąd 
policja nie wpadła jeszcze na slad złoczyńców, a 
jedyną wskazówką jest, iż nieznani rozbójnicy mó- 
wili aargonem żydowskim. 


Słowiański centralny związek kredytowy 
„Wzajemność* w Wiedniu. Dnia 16. b. m. otwarte 
zostało biuro tego stowarzyszenia dla przyjmowania 
ezłonków, Ogół jego czynności rozpoczęty będzie z 
nowym rokiem. Do spiesznego wpisywania się na 
członków, zarząd stowarzyszenia w imię celów ja- 
kie ono podjęło, zaprasza najuprzejmiej tych wszyst- 
kich, którzy dla celów jego mają uznanie i popar- 
cia udzielić mu są gotowi. Stowarzyszenie to, prócz 
szczegółowego swojego zadania, ma na celu skupiać 
w Wiedniu żywioł polski, oraz zbliżać go właści ie 
drogą praktyczną z innymi Słowianami. Wkładka 
obowiązkowa członka stowarzyszenia wynosi 1 złr. 
wstępnego i 50 ct. miesięcznie na udział, Biuro 
znajduje się w Wiednia, Landstrasse, Rochnsgasse 
Nr. 17. Otwarte jest codziennie, z wyjątkiem dni 
świątecznych od godziny 8. do 1. 


—  Miwiótianie miast elsktycznością. W kra- 
kowskiem Ozasopiśmie technicznem czytamy: „W 
Anglii oświetlanie miast elektrycznością, robi wię- 
ksze postępy, niżli w którymkolwiek z innych kra- 
jów. W Londynie nietylko wszystkie dworce so- 
bowe i towarowe dróg żelaznych, sale zgromadzeń, 
sale wystaw są elektrycznością oświetlane, ale 
także w większej części najludniejszych i najruch- 
liwszych ulic na City, poumieszczane są na próbę 
światła elektryczne. Na wysokich ozdobnych że- 
laznych masztach zawieszone lampy Siemens'a, 0- 
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świetlające dojazd z Cheapside i Poultry na Lon- 
don-Bridge, świtłem jasnem, spokojnem a oku mi- 
łem żjednały sobie ogólne uznanie. 

Southwark-Bridge wraz z drogami dojazdo- 
wemi oświetlony jest lampami Brusk'a. W innych 
miastach Anglii, światło elektryczne zdobywa sobie 
coraz większe uznanie, 

W Liverpoolu w tych dniach rozpoczną nie- 
które główniejsze ulice temże światłem oświetlać' 
W Chesterfield spór gminy z towarzystwem gazo- 
wem skłonił miasto do poczynienia kroków, celem 
zaprowadzenia tegoż światła, Towarzystwo gazowe 
mianowicie nie chciało zniżyć wygórowanych cen 
gazu, sktkiem czego gmina weszła w układy z 
firmą Hammond C. w Londynie i zamierza zapro- 
wadzić w miejsce 170 lamp gazowych, 40 lamp 
elektrycznych Brush'a, każde o sile 2000 świec 
normalnych. Dla ulie pobocznych zaproponowano 
oświetlenie olejem (Orion). Koszta roczne oświe- 
tlenia obliczono na 6500 zł., a za gaz płacą obe- 
cnie 9500 zł, Z tegoż samego powodu, miasteczko 
Godalming zniosło u siebie oświetlenie gazem a na- 
tomiast nrządziło tymczasowo 3 lampy Siemensa. 
Jako motor służy koło wodne na rzeczce Wey. Ze 
względu, iż turbina urządzona na owej rzeczce, daje 
dostateczną siłę do oświetlenia elektrycznem świa- 
tłem wszystkich ulic, przeto firma Calder i Barret 
w Londynie urządziła i w dniu 1. października b. 
s puściła w ruch oświetlenie całego miasteczka ; a 
tak Godalming jest pierwszem miastem, które ulice 
we oświetla wyłącznie elektrycznością. Koszt o- 
świetlenia tego jest o 200/, miższym od oświetle- 
nia gazowęgo.* 

— Karambol kolejowy. Dziwnym zbiegiem oko- 

liczności zderzyły się na kolei North-London przy 
stacji Cannonbery w ciemnym tunela cztery pociągł 
prawie równocześnie. Szczęściem w tem nieszczę- 
śein, tylko jedn pociąg został zgrnchotany przyczem 
straciło życie 5 osób, a 80 zostało ciężko pora- 
nionych. 
125.000 złr. na rzecz pozostałych po ofia- 
rach katastrofy wiedeńskiej złożył onegdaj niejaki 
Góttel , żyd z Ameryki, bogaty kupiec, który 
przybył do teatru w kilku minut po wybucha po- 
żaru i tomu opóźnieniu zawdzięcza ocalenie. 


Gospodarstwo, przemysł i handel, 


Wykaz listów zastawnych galicyjskich To- 
warzystwa kredytowego ziemskiego wylosowa- 
nych na dniu 14. grudnia b. r. jest następujący : 

Listy zastawne 5'/,. 

Ver. II. 14, 75, 326, 464 497. 

Ser. III. 20 42 130 201 317 345 525 534 
841 1043 1100 1106 1286 1531 1583 1646 1686 
1767 1902 1997 2111 2200 2389 2401 2441 
2601 2644 2675 2927 2946 3098 3109 3270 3832 
4004 4039 4078 4216 4501 4533 5102 5362 5418 
5688 6029 GO30 6071 6097 6428 6458 6454 6461 
6600 6636 6876 6880 7203 7214 7478 7618 
7648. ` 
Ser. IV. 122 164 168 283 308 658 891 
1066 1322 1338 1365 1425 1426 1680 1816 1897 
1987 2062, 

Ser. V. 21 194 224 496 579 721 1043 1016 
1143 1249 1327 1427 1537 15441750 1859 2006 
23165 2223 2611 2660 2758 3028 3049 3230 3284 
3483 3551 3564 3582 3638 3668 4157 4336 4383 
4694 4715 4824. 

Listy zastawne 5 pre. 37-letnie. 

Ser. I. 73 136 355. 

Ser. 1I. 123 193 563 918 1473 1676 1701 
1861 1896 1955 1991 2059. 

Ser. III. 435 1090 1274 2026 2004 2101 


3099 3182 
4419 4617 
5802 5966 


3365 3955 3971 3977 4057 4089 4208 
4784 5285 5319 5322 5357 5499 5670 
6008 6172 6363 6474 6528 6632 6702 
6889,6945 7043 7116 1338 179757 984 8002 8529 
8604 9239 9422 9678 9688 9846 9927 10064 
10822 10950 11108 11343 11353 11394 11611 
11662 11824 12098 12149 12268 12259 12605 
14783 12931 13006 13009 13340 13564 13594. 

Ser. IV. 441 642 979 1098 1679 1602 1753 
1810 2031 2247 2251 2329 2351 2494 2554 
2751 2992 3078 3174 3246. 

Ser. V. 8 33 45 186 531 690 763 918 1171 
1428 1555 1561 1572 2458 2469 2866 3028 
3260 3421 3796 3928 4141 4173 4266 4354 
4550 4715 4733 4858 4888 5388 5534 5544 
5620 5707 5750 6838 5991 6017 6037 6104 
6136 6170 6578 6857 7006 7017 7073 8154 
8179 8246 8678 8919. 

Dyrekcja galicyjskiego Towarzystwa kredy- 
towego ziemskiego wzywa posiadaczy powyż- 
szych listów zastawnych, aby się po wypłatę ka- 
pitału, od d. 30. czerwca 1882 począwszy, do 
kasy tegoż Towarzystwa we Lwowie zgłosili, po- 
nieważ procentowanie tych listów zastawnych 
z oznaczonym dniem ustaje, i gdyby kupony za 
dalszy czas wypłacone były, przy odbieraniu ka- 
pitału potrącone zostaną. 

Na rachunek Towarzystwa kredytowego wy- 
płacać także będą powyższe listy zastawne na- 
stępujące domy handlowe: W Warszawie Leo- 
pold Kronenberg, w. Krakowie Blau i Epstein, 
w Poznaniu Hartwig Mamroth i Spółka, w Wie- 
doin Kendler i Spółka, w Pradze czeski Union- 
Bank, w Berlinie Mendelsohn i Spółka, w Dre- 
żnie Bank Drezdeński, w Frankfurcie n. Menem 
Bracia Bethmann. 


Inseraty do autentycznego wykazu losowań 
„Mercur“ we Wiedniu, przyjmuje wyłącznie ekspe- 
dycja anonsów Mi, Dukes, we Wiedniu, I. Riemer- 
gasse 12, jeneralnej jencji Tages post w Gracu. 
Przyjmuje ogłoszenia weselkiego rodzaju od wszyst- 
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jące papiery. 


kich dzienników krajowych i wagranicznych po ce- 
naoh najtańszych. Kosztorysy gratis i frneo. 
Sprawozdanie Bankn rolniczego we Lwowie. 

Lwów, dnia 17, grudnia 1881 roku. 

Ceny przy zupełnym braku popytn niezmieniły 
się w ubiegłym tygodniu. 

Dowozy na targach zagranieznych były zna- 
czniejsze, jednak brak dncha przedsiębiorczego po- 
woduje coraz trndniejszą transakcję. 

Młyny we Francji i w Szwajcarji zachowują 
się wyczekująco. 

W ostatnim tygodnin nadeszły znaczne trans- 
porta pszenicy moskiewskiej do Marsylii i chociaż 
dowóz zboża amerykańskiego był nie wystarczają- 
cy, to ceny na targach głównych nie uległy zmianie. 

Pszenica celna banatka nie jest bez poknpn. 

Pszenica biała, żyto, jęczmień i produkta strą- 
ezkowe notnje nominalnie, 


Dziś notujemy za 100 kigr. loco Lwów: 
Pszenica biała zł, 975 — 1050. 
3 czerwona „ 10:25 —- 11:00. 
ę „banat. „ 10:75 — 11:25. 
Żyto „o 7'00.— 750. 
Owies n 550 -— 650. 
Groch Victoria „ 10:00 — 11:00. 
„ drobny jo 625 7325, 
Rzepak „ 11:25 — 12:75. 
Konicz „ 4400 — 58'00. 
Jęczmień » 6:00 ~- 725. 


Spirytus gotowy zł. 29:50 za 10.000 lt. pret. 
Uwaga. Prosimy o nadesłanie próbek większej 
objętości (jeden litr przynajmniej), mnsimy 
je bowiem do kilkn miejsc oferować, 
Próbki koniczyny i owsa byłyby nam peżą- 
dane. | 
Mając zastępstwo prawie wszystkich znaczniej- 
szych firm maszyn i narzędzi rolniczych i 
dając odbiorcom odpowiedni rabat, pośredni- 
czymy w zakupnie tychże, 
Zwracamy uwagę, iż według $, 2. statutu w 
zakres działania naszego Towarzystwa wcho- 
dzi konwersja pożyczek hipotecznych. Intere- 
sa w tym kierunku załatwia Bank rolniczy 
pod warunkami jak najprzystępniejszemi. 


„Telegramy Gazety Narodowej.“ 


Wiedeń d. 18. grudnia. Cesarz przybył tu 
z GÓdólI6 o godz. 6'/, rano w towarzystwie je- 
nerał-adjutanta Mondla i adjutanta. Mertensa. 
Między godz. 10. a 12. była wielka recepcja u 
cesarzewiczostwa, a o godz. 5. popołudniu w 
burgu wielki obiad familijny, w którym wszyscy 
bawiący tutaj członkowie dynastji udział brali. 

We wnętrzu Ringteatru nieustannie pracu- 
ją nad podparciem grożących zawaleniem się mu- 
rów, i dlatego, prócz zajętych tą pracą, nikomu 
tam wchodzić nie wolno. Dzisiejsza nanowo ze- 
stawiona lista zagubionych wykazuje 60 osób. 

Wiedeń d. 19. grudnia. (Pryw.) Cesarz, któ- 
ry tu wczoraj przybył, zajmuje się głównie re- 
lacjami w sprawie katastrofy Ringteatru. Wczo- 
raj długo konferował z Taaftem, na dzisiaj we- 
zwani są do burgu namiestnik Possinger i dy- 
rektor policji Marx. 

Petersburg d. 19. grudnia. (Pryw.) Jak zły- 
chać, przygotowany był w Gatczynie atentat za- 
pomocą min, ale wczas go odkryto. Mnóstwo o- 
sób aresztowano. Bezpośrednim powodem tych 
aresztowań, według pogłosek, ma być to, że w 
lokalnościach wystawy sztuk pięknych znalezio- 
no zgubioną kartkę papieru z bardzo szezegóło- 
wym planem pałacu gatczyńskiego. 
| zym d. 19. grudnia. W zym ciągu roz- 
prawy nad reformą wyborczą senat w tajnem 
głosowaniu 102 głosami przeciw 92 przyjął do 
§ 3. (stanowiącego, że wyborcami są ci, którzy 
nie mniej jak J9 franków 80 centymów stałych 
podatków płacą) poprawkę, przeciw której rząd 
występywał, a która stanowi, że do owej kwoty 
wliczane być mają dodatki prowincjonalne. Jutro 
będzie rozdaną księga zielona, zawierająca do- 
kumenta w sprawie greckiej. 

Paryż d. 19. grudnia. W 18. dzielnicy mia- 
sta Paryża wybrany zosiał socjalista Lafont; w 
Lugdunie zaś radykał Lagrange, a socjalista 
Humbert upadł. — Według depeszy z Orann, 
znaleziono 160 ofiar powodzi w Peregaux. 


Dębiin d. 19. grudnia. Policja odkryła w 
dwóch domach ogromne zapasy broni i amunicji; 
aresztowano wiele osób i znaleziono kompromitu- 


Konstantynopol d 19. grudnia. Na posie- 
dzeniu w tnrecko-moskiewskiej komisji finanso- 
wej rozprawiano długo, ale bezowocnie; dele- 
gaci tureccy nie mieli jeszcze żadnych instruk- 
cyj. — ldentyczna nota ambasadorów do Porty 
konstatując z ubolewaniem, że zmiany W cere- 
moniałach z konzulami sprzeczne są z trakta- 
tami i konwencjami, domaga się usunięcia tych 
zmiśn, zarządzonych własnowolnie przez Portę, 
i zachowania status quo aż do czasu, gdy amba- 
sadowie otrzymają upoważnienie do zniesienia 
się z Portą, zaczem dopiero mogłaby nastąpić 
legalna zmiana dotychczasowych przepisów ce- 
remoniału. 

Bukareszt d. 18. grudnia. Posiedzenie Izby. 
Dalszy ciąg debaty adresowej. Izba odrzuca po- 
stawiony przez Joneskę (członka opozycji) wnio- 
sek, aby odczytano dokumenta dotyczące zprawy 
wschodniej, które eksminister Callimaki ogłosił 
w Paryżu. Vernesco żąda aby obowiązek czu- 
wania nad wykonaniem regulaminu żeglugi nie 
należał đo liczby atrybutów komisji _europej- 
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siaj przewodniczącego komitetu wsparcia dotknię- 
tych pożarem teatru, wiceburmistrza Uhl'a, który 
złożył sprawozdanie z czynności tego komitetu. 
Cesarz wyraził zupełne zadowolenie z zarządzonych 
kroków i pochwalił straż ogniową. 


Possinger, Uhl i ks. Hohenlohe zwidzili oświetlony 
jak podczas przedstawienia gmach opery. Cesarz 
rozpatrywał wszystkie środki bezpieczeństwa, ka- 
zał gaz zamknąć aby zbadać światło lamp olej- 
nych. Poczem wyraził swe zupełne zadowolenie 
i zarządził sam pomnożenie wyjść. Po półtorago- 
dzinnym pobycie w gmachu opery, cesarz wrócił 
do zamku. 


na dochód wdów i 


pod kierownictwem dyrektora p. K. Mikulego, 


skiej. Minister spraw zewnętrznych oświadcza, |irebzo . . , > r 
że takie żądanie jest niemożebne, albowiem tra- 
ktat berliński wyraźnie komisji dunajowej przy- 
znaje ten atrybut. Rząd rumuński nie może 
stępować z abstrakcyjnemi teorjami i nieupra- 
wnionemi żądaniami, bo naraziłby się na po- 
rażkę. Dla tego też będzie ściśle się trzymał 
postanowień traktatu berlińskiego. 
debaty odroczono do poniedziałku. 


wy- 


Wiedeń 19. grudnia. Cesarz przyjmował dzi- 


O godzinie pół do 1ltej cesarz, hr. Taaffe, 


EAA PESSI ETAPY RS R E O EEEN 
Dziś, poniedziałek dnia 19. grudnia b. r. 


sierót po ofiarach kata- 
strofy w wiedeńskim „,Ringteatrze' 


KONCERT 


tudzież 
Przedstawienie dramatyczne. 
Program: I i II oddział muzykalno-deklamacyjny. 
TI. Oddział : 
PO OBIEDZIE 
oryg. komedja w 1 akcie, przez K. Grdbera, 


Biletów dostać można w galic. Banku kredyt. 
ul. Jagellońska 1], 8, a w poniedziałek od godz. 9. 
rano przy kasie teatralnej. 


Jutro, we wtorek dnia 20. grudnia, 


Po raz trzeci: 


KSIĄŻĘ METUZALEM 


opera komiczna w 3 aktach Wildór'a i Delacour'a. 
Muzyka J. Straussa. Przekład B. Czerwi.ńskiego. 


Z nową garderoba I dekoracjami. 


Przyjechaj| dnia 19. grudnia 1561. 
HOTEL ZOBZA: W, Morawski z Oleszy. T. 
Horodyski z Krogulea. ; 
KOTEL KMUnOPEJBRI: S. hr. 
Królestwa. S. Zaleski z Podola mosk. 
z Tarnowa. J. hr. Starzyński z Biniawy. 
HOTEL LANGA: Z. Pepłowski z Drasna, J. 
Böhm z Wiednia. 
HOTEL ANGIELSKI: A. Heinrich z Brodów. 
J. Wolski z Krakowa. L. Leszczyński z Milatycz. 


za a R A ATENA YTY, 


fowów, z by Humdluwej 19 g.nlnia. 
I aksje um sztaąką. 
(bez kuponu biażącago.) 
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Dalszy ciąg | Angle-Austr, 


Stadnicki z 
W. Piliński 
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Wiedeń 19. grudnia 1881 
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Kolej poład. 15050 Kolej: Aitóld. 175 50 
Kolej Elżbiety 217.50 Kolej Lw.-essr. 177 —- 
Węg. Nordostb. 168.— Wied. Ooimnsai. 151.75 
Weg. obl. p. w zł. 97.75 Galie. 'ndertnie, 101 --- 
Węg.kolej zach, 170.50 Kolej siedmicz. 112 15 
Renta węg 6%, 119.85 Losy tureckie 28 25 
Bankverein 140 40 Bos. rubel pap. 1.24"); 
Losy węgier. 122.50 Marki niemieckie == 
Usposobienie: osłabione 
Wiodeń, 19. grudnia 1881 
griziną i minat 47 pozer pur 
Kkżo krećytowu 561.70 dusimas .51BO 
Kolei Kur. Lad, 31950 Buu Pairis DR 
Unionsbank . 143:0  Rupoiece gag, 
Boy bunkuoty 2 v4*5 Ueposobiszie- miłe 
Resta. a 17. grudnia! 
godziza 5 minet 4] pe pimo 
Bosyjt. Suzk. 21425 akcje kroin Z 
Lombrrdy 46250  Galcrichis EERI 
Eole Ranst 62.. dum waż 143 90 
ü Jedynym niezawodnym środkiem przeciw i 
hemoroidom z 


jest 
Maść dr. Labiche. 


We Lwowie wupt. Z. RUCKERA, w B roda chiii 
w apt. A. INLENDERA. Cona stoika zł. 1.40. 


na 
A 


Dr. Józef Rappaport 


po dłagoletniej praktyce lekarskiej w Żurawnis= 
osiadł stale we LWOWIE i mieszka pzy nicy 


Krakowskiej mr. 16, I. piętr .. 


Konsultacja ubogich bezpłatnie od g. 4. do 3, 


wieczorem. 


(Sezon katarowy.) W obecnej porze kataro- 
wej jest giesshibelska szczawa najulubieńszem i naj- 
wyborowszem lekarstwem. Orzeźwiające drażnienie, 


jakie wywiera kwas węglowy, czyni napój giesshi- 


belski wybornym napojem w chorobach organów 
oddechowych; orzeźwia, gasi pragnienie, ułatwia wy- 
piuwanie, łagodzi i usuwa kaszel (Oppolzer), Po- 
dług ordynacji Oppelzera znajduje giesshibelska 
szczawa coraz większe nżycie także przeciw słabo- 
ściom organów oddechowych. Skoda, Bamberger, 
Łóbl, tudzież specjaliści leczenia chorób krtaniv- 
wych, profesorowie Schnitzler, Stórk i Schrótter nie 
szczędzą słów pochwały, a w wiedeńskim szpitalu 
powszechnym znajduje się znana giesshibelska fla- 
szka przy łóżku każdego na piersi cierpiącego. Od 
czasu wystąpienia Traubego w Berlinie, za użyciem 
szczawy giesshibelskiej na choroby krtaniowe, bywa 
ta delikatna alkaliczna natronowa krena, jak ją 
radca dworu Lósehner nazywa, w Niemczech po- 
wazochnie używana. 

Jako lekarstwo używa się szczawy giesshibel- 
skiej samej ezystej lub zmieszanej z mlekiem lub 
żętycą. 


A. MAŃKOWSKI Č 


Handel 
Korzeni, Delikatesów, Herbaty 


s 
1 

i wszelkich gatunków starych i ; 
WIN w pierwszorzędnych gatunkach, po ourach 37 
najtańszych, poleca Szanownej Publiczności, rę- + 
646 za sumienny towar. a: 


Codzień świeże drożdże. Re! 
Na żądanie wydaje specjalne cenniki. AK 
hw 


Korzystny handel 


towarów papierowych, galanteryjnych i 
norymbergskich jest do nabycia za 2./00 


i h szozegółów udziela 
Dukat kelendereki . a - 658 562 do 8.000 zł. Blitrzyc g 
» ; i . BEA 5 6B Biuro Birklego we Lwowie, 
«polsendoy . d , F 937 $47 4367 Mtynek, nr. 26. 1-3 
P ithaperja? rosyjski , PEE 268 AR 77 — dk. ao 5 Wale... R 
Rubel rosyjski szebty |. > Is Ia Do risia OE CĄ ena 
g „ papferewy . . 1237, 1 367, katalog Księgarni olskiej A. D. Bar- 
00 marek niamioskick . 67 9U 58 40 toszewicza i M. Biernackiego. 
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Ra Gwiazdkę. | 
Najnowsze i najgustowniejsze 
Wyroby z drzewa ołiwkowego, brónzu 1 skóry. 


Albumy do fotografii 
Robinson K uzoe według D fot z 6 wielk. kclor. od zi. 2.50 do najbogatszych. 
rycin. in AC. 


Chronologia k:ólów polak. z 39 wizernuk. i Wielki wybór papierow listowych franc. i angielskich, 


BARANY Prawdziwy stary 
Barchany h e b RODOWE „Koniak francuski 


białe, pikowe i kolorowe, pochodzenie : Kopaszówo, Lenszow, Tar- fakio 
FLANELE, Qt syp'ieżni e wero (wait) BB WU WIE BREMSKI 


a ciel owczarni p. Teofil Wasilewski Zna mi i w butelk:ch jnmiarkc 
Chustki włóczkewe 9 Czude:) są na sprzedaż w zarodowej|”* " "Wańszych onaca w bandia o 
różnej wielkości cd 90 ct —D zł. 


owczarni 
„Pat j H. 
Chustki ciepłe zimowe, m A a ka CHIGERA 


Na zamówienie listewne pod adresem ; 
od zł. 4.80 do zł. 12. 1—69 Jarocki w Patragowy przoz Raastów | pgg go gooie Tymek b 40. 
Pledy, 


Dla died NA GWIAZDE E Da nioiziety Ę 


A B w 24 Folerow. obrazk król polsk. i sław. ludzi j 
z wielk, litersmi i krótk. histor. opowiadan. | 


Guliłiwera Podróż do kiainy Lilipntów z 6 wicłk 
olor. rycia in 40 


Grojunert. Ob azti histor. z życia Pol.ków i Pokk | sraz "papiery listowe (fautainie). 


z kolor. obr. Bilety wizytowe 


Pamiętniki młod. panienki, 7 
Wspomnienia z podróży włyd. panienki. lit grafowana (100 szt) od złr 160 drak., (a la minute) 100 sz. od 50 ct. 


el-gancko oprawne 


Czudec, oczekiwać będś konia przybywa» 


jących ns stacji koleś Karola Ludwika eo LI piani 
Śędaiszowie azas SIM 3 


w Sędziszowie. 


p:leta w wielkim wyborze ; ; E 9 5 
+ manmi 4. EE SE" | Joy ski Wieczory pod lipu « r. 1878. Monogramy najnowsze i najgust. (oblong. 
Karol Gruchol Qtdział wysyłek pocztowych psdpinanego bandin hurtownego j l ek" Pda ZE gudi gaca „log miodiąnia ślą 3 pk poleca ię ( | 5 ) Pi 


` 


towarów koloniałaych i owoców południowych, wysyła pauom konsumen: 
we Lwowie, Rynek, I. 4 POM bwegośridnio borai P ych, wysyła pauo u 


? ę 
AREN 5 do wszystkich miejscowości w Anstro-Węgrzech w paczkach 5 kilo- 
Š wych za zaliczeciem, m opłatą cła i fremco w ten aposób, że pa- 
OWEJ i i nowie odbiorcy žaduych nie ponoszą dalszych wydatków, wszelkiego rodzrja 
piętrowa z wysokim part*rem i ogrodem 


A w najlepszych gatunkach, po najtańszych 

owoce południowe cenach hurtownych, Gaa keujiókzdinio 
vcłeżona przy najdogodniejszej ulicy 
Lwcwa, n cże być zamienioną za ziemski 


importowauą 
majątsk lub też za gutówkę nabyta pre- 
feruje się jednak zamianę na ziemski 
zazjątek. Wszelkie pośrednictwo wyklu 
* cza się. Bliższe objeśnienia i każde wy- 


Jachowicza Pajki i powi stki z 24 rycin. kartonow. 1 zł. 50 ot. 
Cooper. Poszukiwacz barci. Przygody ossdn. zach Au eryki » 6 koior. 
| r :iaawi bogato oprawna à zł. ć 
Najnowsza podróż do bieguna północnego i pobyt w Kianie $ 
f lodowców z 8 ehiomolitogr. 1 zł, 5U ct, bog. opr. 2 zt Z 
Towinszowania novcroczie na imisni y iti. 55 ct. 
Nadsyłający należytuść wprost da wydawcy: 


J. M Himmelblaua w Krakowie 


otraymuje dzieło frasco. 4364 1—4 


Skład papieru, galanterji i dzieł sztuk pięknych, 
we Lwowie, przy placu Marjackim. 
4366 Zamiejscowe zamówieniu uskuteczniamy natychmiast. 1—2 | 


"OOG6G>-%0+G>G>0G0©6© 
KOOLON | WOCOOK 


najprzedniejszą, aromatyczuej j.kości, znpołni tą i niefał- 
kawę a A kilo netto wagi, nE nare nie czystą 1 niefa 
C ylon pert. najprz. brun. zł. 1.89! Jawa natarlna ziel. mocna 
Marilla perh '„ jasna „ 158) Złotą Jawa wielko ziarnista 
Ceylon najprz. grabo ziarn. „ 1.64| Domingo najlupaza 


A a 


LE E EE w. 
pa pd pt pa et 
STi! 


jaśnienie udzieli z uprzejmości BZAROWNY Caba doskon. z EEIE A AS e = a : z kaskę 
= EDA PoReg 7 przy ul Menado A . » 1.4à | Bio najlep. bez posmaku 3u Ces. król, nadworny maszynista 4 R GEBURTH, g Handel towarów korzennych f 
al 0 . . upełn iki dani i 30. yA i i 

481213 Zlecenia naloty EAEAN ESI o AA g6BI La wtadoiciel fabryki o. k. vprzywi. BBAT 2-7 Maroła Battabana ' 

E E . PIEC Ó W == I 

; za R. MAITE w Tryeście. i ery OJ OKA mszy (i 
zacina napełniania i regulowania 4 WY i 

! Antoni Enders se REEERE me wie lala. Nonan EMnprgraeno Pa ROZ: Pennann 

poleca swoje aławno > = = 
przedtem POGEDABKMEG a, Nokładoe wysyskania matarjału da epulanin, przyjamna ale- 20 Błynnoj fabryki ád. Ig Mautnera i Syna wo Wiedniu, które 
; PR aa NE Rea i E aler Aaah tylko jedywe w haudla miim dawać mutra 


nej de najwyśszej dnakonstoćci, 
Polerawans, kamellowans i smoajłownun pleon, piès» s sanis 
klewanemi prefllsmi największej alogancji po ianich cenach. 


Patentowane wkladki 
da uxwadskich pieców [glinianych] arrądzają się box tradu, = raka 
blsrajsa piaca, w najkrótszym czasia, Cena łata Wiedań wras a 
wkładka luh na prewineję s opakowanicm A si. estuka 

Bliłuee określenia w ilustrowanych ezannikuch. 
MIG Zamowienia z prowincji załatwiają się rychłe ua raliezenióm, 


J. Niemirowskiego następcy, 


1 we Lwowie, Rynek, 1. 39. 


d poleca w największym wyborza po 
cenach ajslższych 


SH 
; w najnowszych W20» 
5 Hafty rach na kanwie,- se'i 
% knie i jedwabiu, niemniej wszystkie 


hrtyknły potrzebne do haftu, $. j. 
kaawy, włoczki, jedwabie, wzorki itp. 


C. k. uprz. gal. akcyjny 


BANK HIPOTECZNY 


we Lwowie 


wydaje 
od dnia 1. stycznia 1881 począwszy 


Asygnaty kasowe? 


a M i Ó d nejlspszcj jakości młyckowasy 1 kito po 56 et. | 
Orzechy francuskie z cionką łzpką 1 kilo 64 ct { 


= a aaee ena M 


POWiDŁA wegierskie kiło 82 et. 


i wszelkie inne korzenue towary w uajlepszej jakości i po ; 
najniższych cenvch. 4848 4—? 


kia i a ga 


ZOO ION" NIOKZOCO 


Na porę zimową : 


? do robienia pończoch 
Wene i skarpetek w naj: 
i m cmaitszych odcieniach i gatunkach. 


W szczególności poleca znacznie 
po ziekszony zapis towarów dro- 


| === Na Gwiazdkę! Ż2- | 


46 zabawek 
2.28, 


W RPO DARY | o tne w 30 dni żedzeniu g zg M Karol a 
kj rzon = d 4 A PARĄ x LID i ` 
AE E proc. płatne w 30 dni po wypowiedzeniu 8 śj Magazyn arola Langa F 
Aor] KNKINIOECJE ) z AI 7 wo Lwowie Halicka 1. 6 : 
4 się odwrotną pocztą. A ; we LWowie CKA 1. 6. 
CEON T WB Wszystkie znajdujące się jeszcze w obiegu 4!/, pro- f$ |; p= £ bei poleca E 
RE 1 E zła centowe Asygnaty kasowe z 60-dniowem wypowiedze- JE N FIS Największy wybór najnowszych A z 
Tasiemca z głową niem, będą oprocentowane Od dnia 1. marca 1881 ši || |z| JST Zabawek dla dzieci|F 
eao AE Taco począwszy tylko po 4*/, z zatrzymaniem dotychczaso- 3] s iial p ARE każdego wiojląj R 
rzeciągu ł', godzimy środek |= wego termina wypowiedzenia. wie zał! + vida zi 2 ABC i i łodzieży i akoteż |? 
p 284 aa za tr y, ; |: U cały zbiór najpyszniejszych zabawek. Ei 1S] Gier towarzyskich dla młodzieży i dorosłych, jakoteż 19% 
rae dY dabycie Wstecz AROERI Lwów 1 stycznia 1881. | Piękne pudełko żołnierzy, teatr dziecinny, panorama, czerwony balon do F|| IN} è wszelkich przedmiotów do ubierania d-zewka, ręcząc za ad 
dorf pod Wiedniem. Także a j wzniesienia się, grzech tka, piszczałka czarodziejska, kalejdoskop, puszka na ; tiwar doborowy i rzetelną usłagę. 
È puoztą. 4301 8—10 Dyrekcja. I. oi ka PCE EA DY, lab Ope ay Packa tati- | Cenniki na Żądanie fem ko. 43362 ? | 
` h W cunzkiem 3 e z farbami do malowania, książka z obrazkami, pi- 
| EŻ ay OOO a SO stolet, GADER rolne piikizemie Krolidine lub Slaai na, rakwycie steło- i Zahawiki dla dzieci! 


we Z cyny, krzyczą? zwierzę, kołowrccik z wilkiem, kogut budzący, wraz 
z pudełkiem 25 różnych nowych, niawidziany 'h cotąd Świocidsł k na drzew- 
M ko z proszkiem br, lantowym, cudowną lampką, opuiami szturznemi i innemi „ 
Lek ae i błyszczącemi pszedmiotami. Cały zbiór kosztuje razem 2 złr. 28 , 


je>ooco 


Anton Pauly 7 S2R0050000%00 


jj ki, grzebień obręszowy, krycżyk na szyję, wszystko z prawdz. złota deuble, « 
H pyszny zegarek z łah'uszkiem, pięxny woreczek na pieniądze, Fóbla gra tə- |) 
| warzyska i eiespliwości, pudełko Żołnierzy, naxrycie stołowa i 10 całkiem ` 
4 nowych n ewidzisnych Świecidełek na drzewko i ozdóbek, jako to: cudowny 

warun, elektryczne lampka, koijorowe Światełko, lampiony, zwierciadełko, 
zwierzątko z przędzcnej bryluntyny szklannej, bengalskie świaczki itp. Cały 
| złiór kosztuje ogółem tylko 4 złr 60 ct. przy wysyłce za skrzynkę 46 ct. 


rów ra pościele, także pierze i ian. 
mech , puch i rollar , traktu ułodowego, słudowej czekolady zdrowia i słodowych cuk'er 


7 kierków piorriowych 
Cenniki z rycinami gratis i = AOE AE 
franco. 3843 3—12 Q Do c. k. dostawcy nadwornego pana Jana Hoffa, król. 
>OOEGEGCCCGCCGQOGOGCEO. radcy kumisj', posadacza e. k, złotego krzyża zasługi z korcną, 


;k'ad_w:zelkich gatusków towa- g Jana Huffu, jedynie prawdz'wego Jana Hoffs piwa zdrowi: z eks- 


2 e. k. Bej nprz. l e ct, Bkrzynķa dv tego 26 ch. 
! Tylko sa złr. 4.60: 66 podarunkó w. 
Q fabrykant towarów Osiag niete skutki leCZace M Następujący zbiór sprawi u każdezo, kto go zobaczy, zdumienie i zaehwycani». | 
selel ie z 5 ij Gedarda balon (Le Novsau Monde) nadpowietczny, teatr, Deplitisa książ*a | P ë 
0 na pościel, w cierpieniach suchoteiczych, osłabienia powszechnem organicmu, W z obrazkami, wielkie wydanie, zsjąc lub imo zwierzątko ruchome, Mandoli- | Doa © £ a ZW 
(e) we WIEDNIU, VILI, organów trawienia, braku apetytn, cierpieniach szy:, kaszlu, że- nata inst ument mnzyczny, garzitur mebli, lalka nie do stłuczania, zwier: ; Aa an | aE y mian 
Lerchevfelderstrasse, nr. 86, łądka, piersi i 6 FSE n U Í (8 ciadło ozerodziejakie, kula powietrzna czarodziejska, pajac na 2 kółkach, pa. ; d Eg 
Q połecz swój obficie zaopatrzony 5 > P P p ; cą i lasz, strzelba, trąbka, karton drewnianego naczynia kuchennego, karton bla- } 
Ô 8 wysokimi odszczeęólsieniami uwieńcz=nych fabr, katów ełodo- szanego naczynia kuchennego, para pysznych kulczyków, broszka, R pierścion- * i c. k. uprz galicyjsziego 


akcyjnego banku hipotecznego 


we Lwowie, 


Fri 


kawalera wysokich orderów. f 4 z , i io 
A 1 wy n alazcey MeS ( Następujący zbiór tylko za złr. 8 50. f i filje tegoż w Krakowie, Czerniowcacn i Tarnopsiu, (| 
zę e a aa P 1. „4 fl jest przyzna tyiko dla dojrzałezej młodzieży i zawiera; Latorna magic, f sprze © kursie dziennym i 
Masy fin map Miey i wyłącznego fabrykanta J:na Hoff. ekstrakta ałoadowego, dstawey Pig ŚL, ERA togra iAy,» lo ar e prez rałdego, letni: f przedają P i y 
doła AIEA itan nadwornego wielu książąt Earopy we Wiedniu, fabryka: Grabenb:f, jj czny wodotrysk wraz x megawtycznemi rybami, cytra wiedrńska wraz ze | nowo wycawane 
s złej 247 Brknerstrasąe 2. Kantor i skła1 fabryczny: Graben, Brhunerstr. 8 | szkołą nut do cytry z kiuczem i stronami, cała skrzynka narzędzi stolar- ¢ 0 e © 
4 kóz z , . 8. skich, a $o: ER bybel, piłka, pilniki, -obeęgi Ba, wielka grn tonhoia zy 5 b list hi oteczne 
pa) Wi | 78% g wygranemi, for u wykonany przez najiepszego m strzą do nauki, skrzyn- Ę y p 
a. mł | f król Danii polecił A Ares ea Hoff przez KI napetnlónn kabia piizadwiokami Phisiq ne amusant, czarodziejstwa i , a 
HH | JS i diut ż d elt 6 do ek RA OSA $ it p. przepowiednie Kin4-Fu, drukarnia na któr-j można drukować, wszystko s l s 
MEIN UMEE b opiewa: Przkopatim ię 2 dają 0 aketen > oltgike ana atr: 14 JXKXYIE Ne. 98 1 nojw. post. z dnia 17. gre 
> / / uskarńs. AR rj : a: nałem » radością 0 skuteczno: r k Tylko za 5 złr. l r | P. P. XXXVI l Nr. 93i najw. post. z dnia 17. gru- 
ł ; oe trakta słod na ' Najk t obć do nab, d knych, efek h 4 , a 3 8 
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i . H. Blumenfeld aptek., Karol Bałłaban handel. Biala: Zabystrza apt. Bro- y ' g i , 
E EA dy: Wsayatkie apteki, Bothnia: Michnik. Osernsowce: J. Golichowaki, Belda- nia 14. stycznia, 14. marca, 14, czerwca, 14. sierpnia 1 14. listopada 
Mc ze | Rita : z wicz apt; bracia Tabakav, Ign. Sulinirch, Drohobycz: T. Jabłoński, do Do- Mażdoczesna wygrana 
J SeA aiota a brzyni:cki, Baczka apt. dorosław: J. Roim apt, 3. Ellenberg, Wisłocki apt. Krn STA a 
s, GU: Pacha 0, degisik, Stormar, Wiśniowait”apł. Zrromyki: ML Ko- _ s fran ków 100.000 w siocie Z 
t. d c y = liw nę złowaki, 4” Krug i zzzeżcie staki. pzomdio: A. i ah w SR O = 
‘ej ryż, owoce, oliwę OWĄ. Scbaitt:r. & -Compi Ne aner. , Mereasch, kajewiez ąpt. Sa- 
pomarańcze, cytryny i t. p. po naj- nok: Hochdorf, Sara Fromm. Stawisławów: Jan Macura SU Stryj: D. J. Najmniejsza wygrana 100 franków w złocie. 
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Serbskie losy za gotówkę po 46 zł. oprócz 60 et. za kupon odsetkowy. 
Kwity poborowe (Bezugsscheine) 


ę spłaealne w 14 miesięcznych ratach tylko po 8 al. i w ostatniej racie 4 zl. 
Ausgezelchnet auf 13 Ausstellungen stefe allein mir den höchsten Prelsen,zuieizt P REŻ Kupujący nabywa zaraz po uiszczenia zadatka w kwocie 8 zł. prawo natychmiastowego wyłącznego i nispodzielnego prawa do gry- 
1878 gegen 43 Conoyprenten allein mit der grossen goldenen Medajlie;( 


Cena flaszki 1 złr. Przy odbiorze © faszek wysyłka pocztą franco. Do nabycia we 
wszystkich: aptekach i drogeriach menarchii,. hurtownie zaś za p jeneralnego 


Przy odbytem dnia 19. listoprda 1. elągalenia 8°/, książ. serbskich losów padły glówne wy- 
grame franków 100000, 10000 i 4000 w złecie na losy nabyte w usszym kantorze wymiany i zostały naj: 
rychlej eakontowsne. 
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A- T-A mika ui A aan abać ma e a m 0 


